
Dziś 6 stron j Cena 3 iłNaprzód Dolnośląski
Redaktor naczelny priyjmuje codziennie t  wyjątkiem soból 
w godzinach od 11—12. Sekretarz przyjmuj* w  godzinach 
od 9 — IŁ. Nadawanych rękopisów redakcja nie zwraca

tDziwmk V)3C JłoCskiej JłatiU Socjalistycznej 
dolnego Śląska

Redakcja i administracja i Wrocław, uL W ierzbowa nr 30, 
telefon redakcji rur 623, administracji nr HF. N r konta PK O  
W rocław VIII-185. R-k bież.: Bank „Społem" Oddz. W rocław

117 (410) Wrocław, środa 21 maja 1947 r. Rok III

STANISŁAW SZWALBE Przew odniczący R ady N aczelnej PPS

0 CHLEB CODZIENNY

Kroi Nastaw V
z wizytą we Francji

Przemówienie wygłoszone w Krakowie 
na zjeździe wojewódzkim PPS

Uchwały prezydium CKW PPS w zakresie gospodarczego życia kraju do­
tyczyły w pierwszym rzędzie zagadnienia dostarczenia codziennego chleba 
dla każdego człowieka pracy. Istnieją w tym punkcie pewne różnice w oce­
nie aktualnej sytuacji ze strony PPS i PPR. Ocena ta dotyczy przede wszy­
stkim pozostających do dyspozycji zapasów zboża.

Pewien niedobór zbożowy jest fak­
tem — nie tylko zdaniem PPS, ale i 
wszystkich poważnych fachowców. Po­
krycie tego niedoboru może nastąpić 
na podstawie zwiększonego importu z 
zagranicy. Należy podkreślić, że — 
jak dotąd — jedynie dostawy zbożowe 
ze Związku Radzieckiego, który sam 
zresztą znajduje sle w  niełatwej pod 
tym Względem sytuacji, przyniosły e- 
fekływne korzyści. Niewątpliwie nasza 
wewnętrzna sytuacja aprowizacyjna, 
której staramy się na wszelki sposób 
zaradzić, kupując zboże nawet za na­
sze szczupłe* zapasy dewiz, pozostaje 
w związku z ogólnymi trudnościami 
zbożowymi.
. Miń. Mifte sądząc, że . zapasy jpboża 
są w  Połśce -nadai dostateczne, pra­
gnie doprowadzić do ujawnienia ich na 
drodze stworzenia', państwowej insty­
tucji Zakupu artykułów rolnych. My 
natomiast uważamy, że wniosek, po­
w yższy nie jest oparty na pozytyw­
nych przesłankach gospodarczych. 
Zwiększenie państwowego aparatu za­
kupów rolnych okaże się w rezultacie 
kosztowne i nieskuteczne. Zresztą apa­
rat ten W swoich zakupach zasadni­
czych — dołowych — będzie musiał się 
i tak oprzeć o istniejącą sieć Spółdziel­
czą. Dotychczasowa praktyka PCH w 
tej dziedzinie; przyniosła rezultaty zu­
pełnie negatywne.

Wynikające z wniosku 'tow. min. 
Minca pośrednie Uderzenie przeciw 
spółdzielczości posiada, zdaniem ’ na­
szym, raczej charakter polityęzno-pro- 
gramowy. Walka o zboże, o wykrywa­
nie, zapasów zatajonych na wsi, o ra­
cjonalny skup mtasi się odbywać przez 

I skoordynowane działanie w tym zakre­
sie i  odpowiednie uporządkowanie 
przez państwo zakupów, z wyznacze­
niem właściwej roli przede wszystkim

PARYŻ. Kfól Szwedzki, Gustaw V, 
przybył w poniedziałek z Wizytą do Pa­
ryża. Król jest; gościem* prezydenta Re­
publiki Francuskiej, Auriola. Wizyta kró­
la szwedzkiego w Paryżu potrwa 3 dni i 
we czwartek Gustaw-V udaje się do 
Sztokholmu,

Król Gustaw przybył do-Paryża z.Ni- 
cei, gdzie przebywał kilka tygodni na 
wypoczynku.

Włochy proszą
o przyjęcie do ONZ

płÓWY JGRK. Ambasador, włoski w 
Waszyngtonie,. dr Alberto Tarchiani, zło- 
żył sekretarzowi generalnemu ONZ, Try- 

Sge I4ę, oficjalny wniosek. Wioch Yf spra- 
Ŵie dopuszczenia do. ONZ.

L ^niosek ten będzie przekazany komisji 
[Bandatowej Rady Bezpieczeństwa. Jed- 
p9ł'^rae8 iwżp»feeńfóm pÓdaida .Włófch 
> ąusi nastąpić ratyfikacja traktatu poko- 
Ipwego. .;■ ■---- -— •-......—-  “-~-

działającemu w tym zakresie aparato­
wi spółdzielczemu, centralnemu i doło­
wemu.

Nadmierne spożycie zboża przez wieś* 
oraz jego zatajanie dla celów spekula­
cyjnych nie może być- zwalczone na­
prawdę stworzeniem nowej państwo­
wej centrali gospodarczej, jak to pro­
ponuje tow. ipin. Minfe Szeroko pojęte 
hasło interwencji na Wsi powinno obej­
mować wieloraki zasób środków, a na­
wet może powrót ido polityki ściagania 
kontyngentów, chociażby w formie da­
niny w naturze —1 a przede wszystkim 
zdecydowane zwiększenie siły-, podat­
kowej w stosunku do majętniejszych 
gospodarzy.

Twarda polityka podatkowa wyko­
rzystania istniejących możliwości bez 
szkodliwego, f  obciążającego skarb 
zwiększania aparatu — powinna dopro­
wadzić do zgromadzenia na rynku 
większych niż dotychczas ilości zbóż, 
co częściowo, chociaż pokryje istnieją­
ce i dokuczliwe niedobory. '

Nielegalna imigracja
spadochronowa do Palestyny
# LONDYN. Korespondent „Daily Mail" 

podaje z Nowego Jorku sensacyjną 
Wiadomość, jakoby ostatnio wydarzy­
ły się wypadki lądowania w  Palesty­
nie nielegalnych imigrantów na. spado­
chronach. Prowadzone są rzekomo 
ćwiczenia dla przygotowania takiej ak­
cji na większą skalę. Wiadomości po­
chodzą od rabina. Barucha Korff a. któ­
ry jest obserwatorem palestyńskiego 
„Komitetu Akcji Politycznej" na tere­
nie ONZ. Rabin Korff twierdzi, że b. o- 
ficerowie amerykańscy obsługują sa­
moloty wydzierżawione'przez komitet. 
Odmówił on ujawnienia punktu, skąd 
Wyruszają te samoloty, stwierdził jed­
nak. że dióga do Palestyny i z powro­
tem trwa 10 godzin. Wielka Brytania 
oStrzęgła kOmitet by zaprzestano tych 
zrzutów* Jednakże jak mówi Korff — 
spuszczanie imigrantów' na spadochro­
nach skończycie dopiero wtedy, gdy 
żydowskie organizacje podziemne o- 
głoszą zawieszenie bToni do czasu1 za­
kończenia prac 'komisji ONZ.

Polonia Kanadyjska ślubuje. pomoc 
moralną i materialną dla Ziem Odzyskanych
Min. Jan Stańczyk na zebraniu manifestacyjnym w  Montrealu
PGNTREAL (SAP). Demokratyczna 
płonią kanadyjska urządziła w szere- 
g  rtiast Kanady wielkie źgromadze- 
f® w celu zamanifestowania przyna- 
pśności Ziem Zachodnich do. Rolski. 
gromadzenia manifestacyjne1 odbyły 

miastach Hamiltonie,.. Toronto, 
Wmnipegu, Windsor i Montrealu, gdzie 
gmieszkuje z górą 10 tys. Polaków, 
rolonia montrealska złożona ze wszy- 
Spch sfer społeczeństwa polskiego 
Jffidnie z odezwą wydaną przez Zwią- 
llfk Ziem Zaęhodnich w Poznaniu wy- 
sWa komitet odbudowy Ziem Zachod­em który w dniu 20 kwietnia zwołał 
Jpliczne zgromadzenie w sali. YMCA 

[J  celu zamanifestowania jednolitego 
iffibowiska Polonii w  sprawie' Ziem 
Pryskanych. Zgromadzenie to komi- 
lE “rządził pod hasłem: „każdy Po- 

ambasadorem granicy na Odrze J 
usię, w  zgromadzeniu wziął udział 

P- min. Jan Stańczyk', który wygłosił 
MUpsłe przemówienie, podkreślając 
Raczenie tych ziem dla Polski.

wysłuchaniu przemówień Polacy 
jf-ylOntrealu uchwalili jednogłośnie na- 
|  *wpującą rezolucję:

Polacy w Montrealu zebrani na wiel­
kim zgromadzeniu publfcznym zwoła­
nym dnia 20 kwietnia 1947 roku przez 
komitet obchodu tygodnia Ziem Za­
chodnich, jednomyślnie stwierdzają: 

Prastare ziemie polskie zachodnie

Bezrobocie W  Nowym Jorku
NOWY JORK. Według ogłoszonych -p- 

statnio oficjalnych statystyk od początku 
bież. roku,; nastąpił- znaczny wzrost bezro­
bocia na teręnie miasta Nowego Jorku. W 
chwili obecnej, liczbę bezrobotnych oblicza 
się ńa około pół .miliona osób przy ogól­
nej liczbie 2,5 miliona zatrudnionych w mie­
ście, wśród bezrobotnych znajduje się o- 
koło 100 tysięcy weteranów ostatniej wpi- 
ny. Blisko połowę bezrobotnych stanowią 
członkowie związków. zawodowych- : We­
dług informacji ..New York Daily News" 
sprawozdania poszczególnych związków za­
wodowych podkreślają powagę sytuacji na 
rynku piracy i oczekują dalszego wzrostu 
bezrobocia w najbliższym czasie. Pierw­
szy po wojnie gwałtowny wzrost liczby 
bezrobotnych nastąpił jesienią ub. ‘ roku, 
drugi zaś. w marcu bież, roku.

wywalczone orężem i krwią polskiego 
żołnierza, oraz wysiłkiem całego naro­
du, stały się nierozłączną częścią Pań­
stwa Polskiego.

Wzywam# Rząd Polski w Warsza­
wie i Naród w kraju do wytrwania na 
tych ziemiach ij przeciwstawienia ’ się 
wszelkim zakusom zmierzającym do o- 
debrania lub uszczuplenia obecnego 
stanu posiadania Polski na zachodzie i 
nad * Bałtykiem, oraz do utrwalenia o- 
becnej granicy polskiej opartej o Nysę 
i Odrę, przyznanej' w Poczdamie.

Wzywamy Rząd Polski do podjęcia 
starań o wybranie przez mocarstwa ja­
ko miejsca podpisania traktatu pokojo­
wego Warszawy, stolicy, która pierw­
sza padła ofiarą najeźdźcy niemieckie­
go, najwięcej z jego rąk ucierpiała i 
stała się dla całego świata tragicznym 
pomnikiem niemieckiego barbarzyńst­
wa i groźnym memento.

Ślubujemy wierność idei Ziem Za? 
chodnich oraz przyrzekamy uroczyście 
ze swe] strony wszęlką pomoc moral­
ną 1 materialną jakiej kraj potrzebował­
by od nas dla utrzymania i zagospoda­
rowania tych ziem.“

: Jesteśmy przeciwni projektowi. no­
wych central aprowizacyjnych. Odrzu­
camy jednocześnie zarzuty generalne, 
kierowane przeciw spółdzielczości. Na­
turalnie zastosujemy się do wspólnych, 
koalicyjnie powziętych decyzji ale 
jesteśmy przekonani, że aktyw partyj­
ny i klasa robotnicza dobrze zrozumie­
ją nasze stanowisko, argumenty i Wnio-
śfci

SPRAWY PODATKOWE 
Aparat “ skarbowy przezwycięża trudno­

ści w ściąganiu pełnych śum podatkowych. 
. Komisie obywatelskie, jako organ społecz­
ny, mogłyby stanowić pomoc dla aparatu 
skarbowego • przy kontroli sprawiedliwego 
wymiaru podatkowego.

Jesteśmy zgodni z PPR co do potrzeby 
ściągnięcia nadmiaru wolnej gotówki bo­
gatego włościaństwa, rozumiejąc, że nad­
miar -ten jest jedna z przyczyn ogólnej 
zwyżki cen. Czynnik społeczny1 nie ma być 
w tym .wypadku, Jak sądzą niektórzy, kon­
kurentem aparatu państwowego, odgrywać 
ma jedynie r8ie pomocniczą, zmniejszając 
koszty interwencji podatkowej. i ustalając 
odpowiedzialność społeczną za pobór|po- 
datków: wmm 1 DROŻYZNĄ 

Uważamy, że istnieje konieczność wpro­
wadzenia ścisłej kontroli cen. Zasadniczym 
zagadnieniem w tym zakresie jest.sprawa 
podały towarowej, przy zachowaniu war­
tości pieniądza. Prży stałości pieniądza ko- 

(Dokończenie na str. 2-ej)

Plenum Sejmu
dopiero w czerwcu

WARSZAWA (SAP). Komisja Skar­
bowo-Budżetowa kończy swoje obrady 
nad częściami preliminarza budżeto­
wego omówieniem budżetu Miń. Skar­
bu. W dniach od 20 m aja do końca 
miesiąca nastąpi przygotowanie refe­
ratu  ogólnego przez generalnego refe­
renta, posła Wyrzykowskiego. Referat 
zostanie na Komisji wygłoszony pra­
wdopodobnie w  ostatnich dniach bie­
żącego miesiąca.

Tak więc plenom sejmowe będzie 
mogło zabrać się dopiero w  czerwcu, 
przypuszczalnie w  końcu pierwszego 
tygodnia czerwcowego. W tym  czasie 
plenum Sejmu przystąpi do zatwier­
dzenia budżetu na rok bieżąey.

Anglia wydafe
pożyczką amerykańską 
na dostawy dla Niemiec

LONDYN (Obsl. wł.). Minister skarbu 
Wielkiej Brytanfi Dalton podał wczoraj w 
Izbie' Omiń do wiadomości szczegóły zu­
żytkowania pożyczki .amerykańskiej. Min. 
Dalton oświadczył, iż w pewnych miesią­
cach b.r. wydano 1/7 pożyczki na dosta­
wy dla Niemiec, 3/5 na potrzeby Wielkiej 
Brytanii. Całą zużytkowana suma wynosi c 
105 ipiHbpów funtów §zterL W.r~1946. wy- 

lliiP iffllB iiŚ ł Brytanii osiągnęły 3 miliar­
dy funtów, podczas gdy w innych latach 
wydawano tylko 1 miliard. Dtugi wojenne 
Wielkiej Brytanii oraz koszty okupacji 
Niemiec spowodowały, według min. Dajto- 
na, ten nienotowany dotychczas w dziejacj 
Wielkiej Brytanii wzrost wydatków.

Wdzięczność polskiemu staroście
,  Tpw. Tadeusz Kalaman to nie tylko jeden 
z najlepszyh starostów powiatowych na Dol­
nym Śląsku ale także .wiejld 'przyjaciel Cze­
chów. ..
'  Przyjaźnią byli otoczeni nasi bracia Czesi, 
którzy zamieszkiwali' na terenie powiatu ka- 
mieniogórskiego a ostatnio na wiasne życze­
nie byli repatriowani do ojczyzny.

, Tom Kalaman nie- szczędził trudów, aby 
repatriacja ta została przeprowadzona jak naj­
lepiej i ku pełnemu zadowoleniu wyjeżdżają­
cych.

Pracę- tow. Kalamana oceniło w pełni Mini­
sterstwo Pracy i Opieki Społecznej C. S, R.( 
któremu podlegają sprawy-repatriacyjne i wy­
stosowało do tow, .Kalamana następujące pi-

Ministerstwo Ochrany ? Prace 
a, SocialniPece

J. zn. A -Y -T -jt 1 1 - 17/4- 1 1 /47.
' V  Praze, dne 79 kwietnia 1947 r.

Vec.:
Pań |

Tadeusz K a l  a m a n 
Starosta Powiatowy

K a m  i e n i  o - .G 6 r a 
Ministerstwo Opieki Społecznej 'Republiki 

Czechosłowackiej w Pradze ma zaszczyt ser,-

decznie podziękować Szs Panu za pracę i po- 
mgc, okazaną przy repatriacji naszych Ziom* 
.t y  * Kanńeniagóry, dzięki czemu repatria 

cja była szybko i sprawnie uskuteczniona.
. - 2 . wyrazem prawdziwego poważania

za Ministra: 
f—) Dr Vornacka 

Naczelnik Wydziału Reemigr.
. , flOS.

(ptecz(ć okrągfa:)
Ministerstwo . Socialni 

Pece: v. Prażę
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nieczne Jest powodowanie przez stały 
wzrost produkcji zwiększanie ilości towa­
rów na rynku. Na rynkowy terror speku­
lantów należy odpowiedzieć siłą zwiększo­
nej kontroli. Spekulacja powinna być wy­
tępiana środkami nawet 'ostrych represji 
administracyjnych. W akcji wykrywania 
magazynów, w . organizowaniu kontroli, in­
spekcji ppwinni brać udział przede wszyst­
kim przedstawiciele ćzynnika społecznego 
związków zawodowych.

Nie uważamy, jak sadzi tow. min. Minc, 
że sprawna kontrola może się odbywać tyl­
ko przez aparat ministerstwa przemysłu I 
handlu. Nie identyfikujemy pożytecznej i 
sprawnej kontroli wyłącznie z interwen­
cją określonego resortu- państwowego.. Nie 
było jeszcze na świecie takiego ustroju, aby 
tylko producent Wyznaczą! ceny ,na towa­
ry.

W kontroli, Cen zainteresowany jest tak­
ie  szereg' innych czynników, choćby spo­
żywczy. Organ tej kontroli, czy ,to będzie 
komisja badania cen czy CUP czy inna in­
stytucja o podobnej treści, powinien być 
ciałem międzyministerialnym, uwzględnia­
jącym udział zw. zaw. oraz innych orga­
nizacji społecznych, co nie wpłynie na 
Zmniejszenie operatywności wykonania. 
Tylko na podstawie uważnej i obiektywnej 
'analizy można dokonać odpowiedniego wy­
znaczenia cen oraz przeprowadzić następ­
nie ostrą, zdecydowaną akcję, zwróconą 
przeciw wszelkiej spekulacji zwyżkowej.

W tej akcji kontrolnó-represyjnej pow-in-

Ten Habsburg
chcc byc Polakiem

WIEDEŃ (SAP). Karol Olbracht Habsburg, 
były właściciel dóbr żywieckich' Opuścił Wie­
deń, udając, się wiąz z żoną i dwoma córkami- 
na stały, pobyt do Polski. Karol Olbracht Hab­
sburg mimo nacisku ze strony Gestapo (wię­
ziony był w Cieszynie) nie podpis*! yolkslisty 
i trwał przez cały czas okupacji przy polskiej 

■ narodowości.

ny również zmobilizować się Wszystkie Si* 
ły aktywu partii robotniczych.

O DOMY TOWAROWE
A teraz Sprawa domów towarowych. 

Tow. min. Minc wniósł projekt stworzenia, 
wielkich państwowych domów towarowych, 
domagając się na ten cel wysokich kredy­
tów.

My uważamy natomiast, że wskazane 
jest przeznaczenie pokaźnych1, kredytów na 
rozbudowę będących w trakcie organizacji 
spółdzielczych domów towarowych. Róbot- 
nley niewątpliwie pragną stworzenia do­
mów towarowych i to takich, które dostar­
czyłyby im towarów po niskich cenach i 
w lepszym gatunku; alę ,wcale nie koniecz­
nie państwowych.

Nie widzimy powodów do stwierdzenia,

Amervk? nski m'ni$t-r handlu
zaleca rych-?ę odbudowę 
Niemiec i Japonii

NOWY JORK. Amerykański minister 
handlu i b. ambasador Stanów Zjedno­
czonych w Związku Radzieckim, Harri- 
man, przemawiając w Los Angelos Wy­
stąpił na rzecz odbudowy Niemiec i Ja­
ponii, dla odrodzenia Europy i Dalekiego 
Wschodu. Zdaniem Harrimana, podobnie 
jak normalne funkcjonowanie pokojowo 
usposobionych Niemiec konieczne jest dla 
rozkwitu gospodarczego Europy, tak 
uaktywnienie życia gospodarczego Japo­
nii jest nieodzowne dla ogólnej odbudo­
wy i postępu gospodarczego na Dalekim 
Wschodzie.
% WASZYNGTON, .Ministerstwo rolnictwa 

komunikuje, że, wysłanych zostanie do Nte- 
.tniec. dodatkowo poza IpiyPi przeznaczo­
nymi dla stref zachodnidi w 'Njopeżeeh do­
stawami 11 milionów funtów grochu. Jed­
nocześnie informują, 'że Rząd ^perykadski 
zakupi! w nb. tygodniu, z inicjatywy Mini­
sterstwa Spraw Wojskowych 3,5 ' miliona 
buszii-pszenicy dla Niemiec,

Aby ułagodzić Hitlera
zarażano więźniarki w Ravensbrueck

NORYMBERGA. Proces zbrodniczych 
lekarzy niemieckich ujawnił, te  pretek­
stem do niektórych doświadczeń „medycz­
nych" na więźniach obozów kcncentracyj-

1ÓO.OOO, zołirerzy
chcc mleć Japonia

TOKIO (SAP), Rzecznik japońskiego 
Ministerstwa Spraw,, Zayyanicmyoh' za­
przeczył w poniedziałek, jakoby Japonia 
miała żądań ustanowienia lÓO.Ow-nej ar­
mii ,i małych sił lotniczych Jdo utrzyma­
nia porządku wewnętrznego, zapobiegania 
epidemiom i  walki z przemytnictwem".

Według oficjalnych źródeł japońskiego 
m in istra ,spraw zagranicznych — prośba 
Japonii dotyczy pozwolenia na utrzyma­
nie 100-tysięcznej armii, k tóra przejęłaby 
władzę od wojsk amerykańskich 1 brytyj­
skich po zakończeniu okupacji.

Dtia^ n rść terrorystyc; na
w Palestynie

'JEROZOLIMA. Oficjalnie komunikują 
że w Haifie został zabity jeden policjant 
palestyński przez 2 uzbrojonych ludzi, 
których, chciał aresztować.

njtoh były pewne zakulisćiwe'następstwa 
zamachu na protektora Caech i Moraw" 
Heydrichk w dhiu 27 maja JM I-r , 
dzi tu  mianowtelę a ptóby lecz.tóią źtófa- 
ńąidami- rozmyślnie w yw ^;ąńy<|i i  
żonych rań. ;

Jak  się obęćniie ókazUje, po ' zamsćihu 
ng Heydricłuf Etrtlęr 'zarzucałteK ateotef 
osobistemu Himmlera Karlowi Gebhard- 
towl, dzisiaj’ występującemu na procesie 
jako oskarżony rit 5, że nie spróbdwął wy­
leczyć śmiertelnych ran Heydricha. kura­
cją sulfamidową;, Gebhardt był tak: do-, 
tknięty tymi zarzutami, .że przyrzekł Hi­
tlerowi wykazanie, iż. w pćWnyćłi w p a d ­
kach środek ten wcale nie pomaga. ,

Wówczas zastosowano sulfamidy wobefcj 
nieszczęsnych więźniarek polskich w Ra- 
yenabruck* którym w tym celu, wywoły­
wane' i zarażano ’ rany na nogach. W teh 
sposób. G ebhardt udowodnił, - źe ranyr  le­
czone sulfamidami,, bynajmniej nie goją 
się szybciej i pewniej.

W innym procesie norymberskim w  
'sprawie działalności urzędu gospodarczo* 
administracyjnego 3S d o , spraw obózów 
koncentracyjnych, główny oskarżony Os'-‘ 
wald Pohl przyznał, że oglądał komory 
gazowe,' nie wiedział jednak rzekomo, w 
jakim Celu zostały zbudowane. Zaprzeczył 
również 'oskarżeniu, ?*• tern był obecny 
w- Oświęcimiu. - przy * gazowaniu' grupy 
więźniów żydowskich. ,

że państwowe domy towarowe postulat ten 
wypełnią Jepiei, albo cho ci ażby tak samo 
jak samodzielna inicjatywa spółdzielcza W 
tym zakresie.

0  SPOKOJNA I RACJONALNA 
POLITYKĘ EKONOMICZNA 

PPS pragnie prowsMzenia polityki eko­
nomicznej i racjonalnej, opartej o wzrost 
produkcji; dobrze rozumianą ^ z^ e d n b ść ; 
t e  ochranę pieniędzy.

W .tym  warunkach rozumiemy .też poży­
tek pewnych korektor planu inwestycyjne­
go prze? ógr-aniczene się 'w  najbliższym 
okresie do
prowadzanych zresztą i tak tyfko w miar 
re posiadanych: środków, dostaw maszyn‘i 
surowców z zagranicy itd. :

NASZE STANOWISKO 
Wystąpienie tow. min. Minca nie. sprzy­

ja  niestety klimatowi dobrej praktyki fron­
tu,'jednolitego. 'Klimat ten ząś jest niesły­
chanie ważny i wpłyWa, na -rozwiązanie 
wszelkich trudnych problemów gospodar­
czych. PPS rozumie pętrzebę stworzenia 
podstaw dla trwałej i ' racjonalnej polityki 
gospodarczej, f
i. $pmdftelć?0|ć ;  przeciw której kieruje 
również swe uderzenie tow. min, Minc, pod­
jęła — jak stwierdził to te ostatoitn swoim 
artykule w  „Robotniku" prezes „Spółemw 
tow / pbseł (Zerkowsjci — watkę ze speku­
lacją, istotną walkę z drożyzną, walkę b do­
prowadzenie artykułów pierwszej potrzeby 
na jak najkrótszej drodze do', mas konsu­
mentów. Zarzut, że handluje ona artyku­
łami monopolowymi, jest niesłuszny, gdyż 
spełnia ona to funkcje z ramienia i- z pole­
cenia państwa ‘i nie wolno jej z ramienia 
rządu z tego powodu czynić zarzutów, , > 

PPR jak wynika z wypowiedzi tow. min, 
Minca; za d«Źa zdaniem naszym przywią­
zuje. wagę. dó środków czysto doraźnych 
dla rfaprawiętoa trudnej óbeęnej syjuacit 
Równocześnie żaś pogłębia -niestety stale 
śwą koncepcie ograniczenia) $atób®5teWtó  ̂
ści I działania spółdzielczości. PPS doma­
ga się ;eb8k akcji' doraźnej przygototeante
całego zasobu posunięć,, Któreby w całości 
daWały Jtowałe uzdroteienic iytiku.' '

Propozycje PPS (są one w trakcie dal­
szego uzgadniania z PPR), zawarte w 'b- 
statttej uchwale CKW, dają próbę systemu 
środków gospodarczych i administracyj­
nych wzajemnie się wspierających na dro­
dze stabilizacji i rozwofu- Owiane sa nąjr 
tepszą' wolą. 'Mogą być w całość! podjęte 
przez kiasę robotniczą. " *

Stanisław Szwalbe

' P c z e o l ą d  p r a s y -
SPÓŁDZIELCZOŚĆ WRAZ Z PAŃSTWEM 

PRZECIW SPEKULACJI 
f  W związku z podjętą przez państwo 
akcją likwidacji spekulacyjne) zwyżki 
cen na wolnym rynku ukazał się w 
,,Robotniku" ąrtykuł tote. ŻerkowsXię|p 
prezesa Zarządu Głównego (Zte. Gosp 
R P. „Społem", w którym czytańiy;'- ", 

„Spekulacyzna zwyżka; ceń na wol­
nym rynku Wywołuje poważne trud­
ności, które mogą być przezwyciężo­
ne tylko przez zgodny wysiłek wszy­
stkich czynników do, tego powoła­
nych. Spółdzielczość deklaruje ze 
swej strony całkowitą gotowość 
współpracy swojego aparatu w posta­
ci 100 hurtowni wojewódzkich, 300 
hurtowni powiatowych i i 1500 skle­
pów detalicznych, we wspólnej akcji 

■; -o uzdrowienie rynku".
A dalej —r ...

„Pragniemy, aby aparat spółdziel- 
/ ' czy, jego doświadczenia, były w ęaji 

łej pełni'wykorzystane przez państwo 
w atmosferze wzajemnego zrozumie­
nia i porozumienia obydwu czynni­
ków.
■ — Stoimy aa  stanowisku, że jedy­
nie aparat spółdzielczy współdziała-:

. jąc ściśle z sektorem państwowym, 
może zagwarantować eliminacje wszei: 
kich elementów spekulacyjnych z d ra  
roto towarowego".

, . Oceniając działalność sektora spói- 
dżielczego" tow. Zetkowrki .stwierdza, ze 
istnieją jeszcze pewne braki w 'działal­
ności aparatu,-ale dadzą się one usunąć 
zriacznie mniejszym wysiłkiem i kosztem; 
rijż próby poworywUmia nowych apara­
tów handlowych/ * które będą’ zmuszone 
korzystać % tego samego zespołu ludzi. ,
. . „ .. . - ,  „ ^ .

- „W interesie gospodarki narodowej 
— czytamy dalej.— muszą być stwo­
rzone dla aparatu'spółdzielczego tego 

,  rodzaju warunki jjracy, by mógł on 
wykonać wzięte na siebie zobowiąza­
nia. Szczególnie odnosi się to  <io od/ 
cinka zbożowego w wymianie towa­
rowej, w którym spółdzielnie i ich 
związki powirtny Odegrać pierwszo-^ 
rzędną rolę",

— .„ sądzimy, te  rozbudowane zo­
staną: aparat spółdzielczy w detalu, 
odpowiedni udział hurtu spółdzielcze- 

: :go w rozdzielnictwie towarów- produ- 
' kowanych prpez sektor państwo wy , o /  

raz przydzielenie odpowiednich środ­
ków iinansowych na rozbudowę urzą­
dzeń technicznych i funduszów obro­
towych spółdzielni.

‘"P^lSkt rUch -spółdzielczy cieszący się 
zaufaniem szerokich rzesz ‘pracujących/ 
zaufaniem zdobytym 'bd lat nieugiętą! 
walką o sprawiedliwy rozdział dóbr spo­
łecznych, dotychęzasojwe zjobyeze tego* 
ruchu i 'przygotowanie'ideologiczne dzia­
łaczy i większości pracowników spół- 
Ćzielcśych ,dają gwarancję .należytego 
poprowadzenia • wraz z państwem walki 
o tani Chleb, o tani cukier,, tłuszcz i mię-

Ta przepotężna siła jaką stanowi dziś 
w Polsce wielomilionowa rzesza spół­
dzielców i dbświadrsiońy; w wiololeiniej^ 
pracy, aparat spółdzielczy będzię pań-.' 
śtwu pomocą w likwidacji przerostu cen, 
I  nieuzasddiiiohejbaussy.

■ - — Wspólne wysiłki państwa i spół­
dzielczości w akcji zwalczania droży- 

V zny i spekulacji odniosą swój skutek, 
doprowadzając do uporządkowania 
wymiany 'towarowej i  do pełnego za­
opatrzenia klas pracujących.

Tajne archiwa Hitlera i Ribbentropa
będą wkrótce opublikowane

WASZYNGTON (SAP). Amerykański 
departament stanu podaje do wiadomości, 
że historycy amerykańscy, brytyjscy i 
francuscy spotkają się. na przyszły mie­
siąc w Berlinie ,aby ustalić I uzupełnić 
plany ogłoszenia zdobytych dokumentów, 
dotyczących niemieckiej polityki zagra­
nicznej. ,

Do dyspozycji-historyków oddane będą 
Wszystkie dokumenty, znajdujące Się w 
posiadaniu rządów tych trzech państw i 
będą oni mieli możność wybrania takich 
dokumentów, które konieczne są dla zro­
zumienia zagranicznej polityki niemiec­
kiej.

Zachowanie wielu notatek zawdzięczać 
należy temu, że rozkazy Hitlera, aby pa­
lić niebezpieczne papiery, były niewyko­
nane. W ten sposob zostały przechowane 
prywatne notatki Ribbentrępą i  ąrćhi-

D o  generalnej ofensywy
przystąpiły wojska komunistyczne w Mandżurii

PARYŻ.' Agencja France Presse, powo­
łując się, na>rgzgttónię/ńhtotektego rządu 
komunistycznego, donosi, że chińskie 'woj­
ska komunistyczne posunęły się naprzód 
i po pokonaniu oporu nieprzyjaciela do­
tarły  do punktu, oddalonego o kilkanaście

Samoclińd na trybuny
50 osób rannych

RZY-M. Na meczu piłki nożnej w i ć :  
d,io!anie wydarzyła się katastrofa, • pod­
czas której 50 psó^ .odniosło cteżkię rany, 
a 12 osób zostałp lekko poturijgwanych.

Podczas na­
jechał s ą  trybunę , i , złamał : ogrodżeńie,- 
Wśród publiczności, która sądzito, że try­
buna łada chwila zawali się, wynikła pa­
nika.

kilometrów od Yendnu, Chińskie wojaka 
komunistyczne zbliżają się do tego. miasta 
od północnego wschodu i południowego 
wschodu. Podczas walk wzięli komuniści 
chińscy wielu .jeńców,

Koła zbliżone do rządu Kuomintangu 
donoszą ,że te 'M ał^iysli ■ środkhyffij 
ska komunistyczne 'zwiększyły swój na- 
:̂ *  , ńą pozycje Oddztałow - Kuęunmtangu. 
Wojską komunistyczne zdobyły liczne 
miejscowości w pobliżh Czang-Hun.
, PAKYż. Rozgłośnia chińskiego rządu 
komunistycznego podałą^ że wojska ko­
munistyczne przystąpiły . do ' generalnej 
pfensywy w Mandżurii, W okolicach Szan­
tung trw ają zacięte walki z oddziałami 
Kuotóintangu, których opór słabnie. W  re­
jonie ty*ń rozbito; doszczętnie 74-tą dyteż- 
zję wojsk -KUomln-tańgu, v-

Lima —  miasto „szczęśliwości1*
gdzie wszystko załatwia siję — jutro

Świat kurczy się coraz bardziej. -Dzisiaj 
do dalekiej Limy, położonej ą stóp Andów, 
nad Oceanem Spokojnym, jedzle się samo­
lotem niespełna 54 godziny. Z La Raz, sto­
licy Boliwii, przelatuje się nad dzikim mu- 
rem gór, przekraczającym 5.000 metrów. 
Rzeki, szczyty, jeziora przewijają się przed 
oczami, a podróżny nie jest w  stanie uprzy­
tomnić sobie piękna pejzażu. W  białej Areo- 
pupie, w  której zachowała się czysta ar­
chitektura kolonialna, samolot zatrzymuje 
się zaledwie na 10 mjnut, a święta górę In­
ków Machuplechu widzi się jeno. z dale­
ka, .podobnie jak niebieskie wody jeziora 
THicaea, pasażer ma czas zaledwie rzucić 
okiem, gdy już widok uległ zmianie.

EUKALIPTUSY I AUTA
Wśród smutnej pustyni nagle pojawia się 

obraz cudownej, okolonej zielenią,, Limy. 
Wszystko, co leżało na arodze, pozostało 
dla podróżnika w strefie nieznane] — nie 
widział on ruin Inkatektch, nie' zapoznał 
sję z cywilizacją przedkolumbljską, nie 
widział Indian Ketszua, ich malowniczych 
wiosek. Zaopatrzony w niezliczone piecze- 

'cie na paszporcie, wielokroć zrażony, po 
wylądowaniu dochodzi, do wniosku, że na 
całym świecie piję stę podobne alkohole, 
źe śpi się na kłrótycznyćh materacach,1 źe 
szoferzy taksówek wszędzie starają się cu­

dzoziemca nabrać i źe architektura, higiena, 
lotniska i celnicy doprowadzaj a,N do coraz 
większego upodobnienia się świata.

Mimo to Lima różni się. od Innych sto­
lic. W. miesiącach od listopada do kwietnia 
upal daje się silnie we znaki. Parki ziele­
nią się rok cały bez przerwy. Miasto jest 
leniwe, ludzie nie chcą się przepracowy­
wać, to też rzadko siedzą u siebie w. biu­
rach, a ulice sa bardziej ożywione, niż w 
New Jorku tub Paryżu. Na ulicach i w par­
kach cudowna roślinność.1 wysokie, smuk­
łe palmy, strzeliste eukaliptusy, róże, kak­
tusy, krzewy I kwiaty- o. nieznanych naz­
wach, wszystko podlewane co dnia woda z 
rzeki Rimac, której źródła leżą ńa wysoko­
ści 6,000 m.

Nie należy zapominać, że Lima nie zna 
deszczu, podobnie jak cale wybrzeże. To­
też na polach, gdzie sztucznie przeprowa­
dzono Irygację, kwitną krzewy wysokoga­
tunkowej bawełny. Kordyliery stanowią 
mur granitowy, zatrzymujący i skraplający 
chmury, a  nienawodnione sztucznie obszary 
mają smutny wygląd pustyni'

Lima nie zna spokoju. Ilość samochodów 
w mieście, liczącym 750.00ft mieszkańców, 
przekracza 70.000, policjanci gwiżdżą bćz 
przerwy, sprzedawcy gazet i losów, lote­
ryjnych wykrzykują, przechodnie gestyku­
lują, śmieją Sie 1 głośno rozmawiają. Od 
czasu do czasu ulicą przechodzą oficerowie

gwardii, te mundurach III Cesarstwa,- w 
błyszczących kąskach. Mimo przeraźliwe­
go gorąca, kroczą dzielnie, a -często spoty­
kany typ indyjski dziwnie sie do tego stro­
ju ple nadaje, .

t  „MANANA*4 — BEDZIE LĘHEJ 
Niczego się tu nie traktuje poważnie.” Ż f-  

je się z sdtea na dzielą teiedzae; że Jakoś 
to będzie.' Potrzeby iudndści Są minimalne. 
W razie komplikacji, banany li inne pożyw­
ne owoce zerwać można bez . przeszkód, 
dom nie jest niezbędny, ęą ubranie wystar­
czy koszula, a pracę można znaleźć zaw-' 
sze. , s

Czasami odbywa się „rewolucja". Niftt 
slę-tym nip gm im uje, Polityka jest to ta­
kim samym zawodem, jak każdy ippy, a 
etykiety „liberała", „demokraty" 'czy teńo- 
stępowca" nie lńają żadimi' wewnętrznej 
treści. Po prosto pdtrzebne . jest do do -pro- 
klatnacji, dońogzącef p  .objęciu władzy, ą 
ludności jest. kóbiecj teóńęęm obojętne, eży 
t |n  lub ów generał uzyskał tytuł ministra. 
Rzadko kiedy rewolucje pociągają za so­
bą Ofiary ,w ludziach. Na ogól, obaleni pre­
zydenci wyjeżdżają za granicę, gdzie cze­
ka na nich .‘óbfjcle zaopatrzone konto ban­
kowe, owoc „żmudnej politycznej pracy".

Limę zaliczyć można do najbardziej le­
niwych miast świata. Słyszy się stale sta­
wo: „manana" (jutro); Słowo to zatrzymu­
je7 każdą dzia{ą!ność 'i  jest powtarzane 
wszędzie, stale, bez końca. Szuka się urzęd­
nika w biurze — nie ma go, będzie zapew­
ne „manana". Omawia się sprawę, odpo­
wiedź uzyska się* — jutro. Zapłata, podpis,

decyzja — wszystbo odkłada slę do jufra. 
'Słowo ,/manana" ułatwia- życie, pozwala 
nie płacić rachunków, utrudnla postęp ( roz­
wój! kraju.

KAWIARNIE DLA MĘŻCZYZN
■ Czas w Limie ma wartość względną, Nie' 
należy nigdy być', punktualnym, spóźnię- 1 
nie parogodzinne iest-,ogólnie* przyjęte, nikt 
Się nie przejmuje godziną, żyje się nie po 
to,, by patrzeć; na zegarek.

Na ulicach Litny widać mato samotnych 
kobiet, przesiadują; one natomiast' pa kry­
tych balkonach, a przechodzień, często po­
zwala sphtó na głośny komplęmeńt Kawiąfi 
nte i bary są wyłącznic' źastrzeżpnd dla 
mężęzyzn. Być wprowadzonym do domu i 
przedstawionym żonie — to dowód przy-' 
jaźni rzaafaphj, 'Jtoljiptśf są^są; ogół ma­
łe, o ciemnej cerze, brzydkie. Bialvcii nie­
wiele, lecz zato, gdy sie ie ńhpbtyka} ma­
ją dumny teygląd; księżniczek^ Rrawdztwę:' 
córy Kastylii — brunetki o pijących- o- 
ęzach. ’ 1

W Limie nie sypia się, tramwaje kursu­
ją całą noc, głośniki radiowe wydają prze­
raźliwe dźwięki, noćne lokalę są przepeł­
nione, pod balkonami szepczą czułe parki 
Noce są dla tańca f i«tości, spać można za 
dnia*

-Pętowiąńczyóy kochia luksus,: - Sarno.- 
epód, podróż do Paryża j;az; do roku, Ińgate 
futra, stroje, to mjjjinialne wymagania prze­
ciętnie- zarabiającego mieszkańca’ i.imy O 
ile. brak pieniędzy; daje Ate wą żpaki ’ to 
istnteje, rpóżHwpść pożyczki a warany jos 
na loterii kiedyś wybawi i kłopotu, K 3

wum, zawierające dokumenty -z rozmów 
Hitlera z zagranicznymi mężami stanu.

Obecnie rządy trzech-państw uzgodnify 
że dokumenty, dotyczące niemieckiej po­
lityki zagranicznej przed i po drugiej woj­
nie, zostaną opracowane na zasadzie uzy­
skanych notatek. W grudniu, ubiegłego 
roku. amerykańscy i angielscy wydawcy 
postanowili wydać - pierwszy tom doku­
mentów, odnoszących się do okresu od 
1937. roku do 1941. Znaczny nawał ma­
teriału uniemożliwia dotychczas dokład­
ną selekcję dokumentów.

114 l o d o w c ó w
odkryto na Syberii

MOSKWA (SAP); Trzech geografów w.dzi&| 
£l|ićh odkryło w Syberii wschodniej meznajfc 

w których znajduje
lodowców.' }
•• Jędeą * Uąjwyźsżycji wićKtćhofków wzgęfe 

się yo tó  metrów nad poziomem morza. Prze-, 
wyższa, on wszystkie, znane szczyty na,, pótątól 
nym wscjiodzie Związku Kądzieckiegó, , ;; 3  

Pasmo lodowców Znajduje się w kraju Jji 
kutów 8 ujścia trzech rzek: Indigirka, 
to i Ytfdómą, wpadających do Oceanu- ŁąM| 
watego.

Kapituł
„dsjirze** ulokooitny

Radość zapanowała w gabinetach biur rzędo* 
^y.ch w Ankarze pó otrzymaniu depeszy & za*, 
twierdzeniu przez amerykańską Izbę Repręi 
zetftantów. projektu Trumana pomocy dla Gtfi 
cji 1 Turcji. W  botelaćh tureckich pośpiesż|ig 

porządki na przyjazd amerykańskiej] 
misji; wojgkówo - ekonomicznej. Bagatela r?; 
100 milionów dolarówl 

Nie wiemy jednak, cźy amerykański obywift- 
tel będzie równie rozradowany, przekona^d 
się na ćo pójdą w Turcji pieniądze, osiągnjęf̂  
zniego przez rząd w formie podatków.^ ■ j l  

Jędną najbardeziej zwracających uwagę 
dowli w Ankarze jest monumentalne maiiż#] 
leum pierwszego zmarłego dyktatora Turcji*] 
Ataturka. jęąt ono. jeszcze wykończoiagH 
już kosztowało około, 2 milionów dolarówl 
Według^ pląnów rządu, dokończenie budô J;] 
pochłonie jeszcze dalsze 8 milionów dolarowi 
Od 2$ ląt w Turcji panuje reżim, mało jnfljl’ 
oy wspólnego % parlamentaryzmem- Nie mriW 
przeto rząd turecki'podjął płan budowy hyiWRj  
luksusowego gmachu parlamentu za skromnf, 
sumkę 30 milionów dolarów. Cztery piąte 
noici tureckiej to chłopi, % których więcd| 
niż połową jest niepiśmienną. Jeduakowpi| 
rząd tnręck! uważa, \że ludowi temu pr^aa 
wszystkim potrzebny będzie ló piętroWy i™, 
pacz nieba, w którym ma być urządzońy-’|  
ekskluzywny^In^suąowy; szpital. Koszt hiewM 
kj dla szczodrze obdarowanej przez TiwW’ |  
m  Turcji — zaledwie 20 milionów dolarów! 
; W. innych wydatkach, podobnie jak w j  
żeęie„ 08wjąty, rząd turecki jest oszczędniej*; 
-Si?y» 4 Ną 40 tys. kilometrów dróg posiadany  ̂
prẑ ęz Tnrcję, tylko czwarta cizęść jako : 
nadaje się do użytku. Ilbały rząd przezua^l 
na budowę dróg aż 4 nrilłąjiy dolarów, 

Uboga,  ̂rolnicza, hośonóga, chłopska ludą^i 
Tŵ eji jUię dzieli - z pewnością nciechy dygnj* f, 
tarzy ankarskich z pożyczki amerykański®̂  : 
r  akt* że żołnierzę tureccy będą teraz mas*^ 
"fttć W dobrych amerykańskich butach,, ^  ; 
się uczyć strzelać z amerykańskich 1 
gunów“, i w piątki, które są turecką niedzWl 
dostaną czasem amerykańskie konserwy ę l 0' 
mny^ nie wielo przysporzy radości hidaviw ■ 
reckiemu, Nie, jesteśmy jednak zupełnie , 
ni, czy i Trumanowi tak bardzo zależy j 
wspaniałościach mauzoleum Ataturkń ̂ - drap® |  
ozach ̂  chmur w Ankarze. Podatnikowi, aJł,ar̂  J 
kańskiemu ^  na pewno nie, k(J» J
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PPS WIERZY w K U S E  ROBOTNICZA 
KLASA ROBOTNICZA WIERZY w PPS
Przemówienie Przewodniczącego CKW PPS tow. Osóbki-Morawskiego na Zjezdzie Wojewódzkim PPS w Krakowie

■minęła druga rocznica od zakończenia 
| | | j bardziei krwawej . dgiejęt* (/SYO&IY 
Światowej. Wszystkie narody zmęczone są 

(sojną i pragnę pokoju, pokoju możliwie 
długotrwałego. Wiemy, że choć rokowania 
pokojowe idę nie łatwo — wojny nie bę- 
dzie, bo jej być nie może, bp żaden rząd, 

tchoćby najbardziej wojowniczy, nie zdołał- 
Hftbefcńiś poderwać do wojny ‘Swego tia- 
rodu.
To jednak, co nas może najbardziej na­

pawać niepokojem, ną przyszłość, to po 
| pierwsze zbyt małe Wniknięcie w sprawę 
zbrodni niemieckich i faszystowskich przez 

Mocarstwa anglosaskie, pO drugie ujawnia- 
' ula Się już dzisiaj groźnych sił reakcyjno? 
faszystowskich mogących zagrozić pokojo­

wi W przyszłości.
Narody anglosaskie W przeciwstawieniu 

[do Związku Radzieckiego, Polski i innych 
państw, okupowanych przez Niemcy nie 

Mrnęły się oko W oko ze zbrodniczą dzia- 
lalnością faszystów niemieckich, nie pozna­
ły _we własnym doświadczeniu zbrodni 

Rwięcimskich czy majdankowych i dlćftego 
zbyt lekko przechodzą do porządku nad ty- 
mi zagadnieniami, gotowe już- dziś zapom- 

. nleć/o zbrodniach. Ba — jakby na ironię —: 
liiiiją się bardziej nad „biednym" narodem 
niemieckim, - który przeżywa Zawinione 
preez siebie trudności powojenne, aniżeli 
nad Innymi narodami, ą przede wszystkim 
nad naszym narodem, który utracił najwię­
cej ze swego potencjału ludzkiego i gospo­
darczego i który wycierpiał najwięcej.

Gdzie w zrastają 
siły reakcyjne

Wzrost sił reakcyjnych odczuwa się zwła­
szcza w trzech państwach: w Stanach Zje­
dnoczonych Ameryki, gdzie Widać to nie 
[tylko w oficjalnych Wystąpieniach mężów 
stanu, ale także w zwalczaniu elementów 
prtcowo-demokratycznych, pod jakże nam 
dobrze w Polsce znanym sprzed wojny ha­
słem walki z „bolszewizmem", za którym 
(bezpośrednio idą ustawy antyrobotniczę, 
ustawy antystrajkowe, obniżki płac robot­
niczych itp. Ten punkt jest szczególnie 
ważny, jeśli Zważyć, że USA sięgają swoimi 
•'wpływami politycznymi i gospodarczo- 
finansowymi do wszystkich niemal zakąt­
ków świata, a  na przykładzie Chin, Grecji 
iTorcji widzimy, że postawa i działalność 
USA pociąga za sobą groźne skutki.
; Drogim zapalnym ogniskiem reakcyjnym 
i antypokojowym to Hiszpania generała 
|tanco, którą oszczędzają państwa anglo­
saskie w imię rozgrywek międzynarodo­
wych i interesów imperialistyezho-kapitąłi- 
stycznych.

E, Trzecim niebezpiecznym punktem to; ruch 
He gaulle’owski we Francji, żywcem przy­

pominający półfaszystowski ruch piłsudczy- 
Hdwsko-sanacyjny.
IfCzwartem punktem Szczególnie niebez- 

piecznym mogą stać sią znowu Niemcy, 
Słodzone na rozgrywkach rij politycznych 

mocarstw i na obronie oraz eksploatacji 
pbcego kapitału w niemieckim przemyśle. 
I; Nie brak więc na śwlecie — w dwa lata 
Ho miniotiej wojnie — nowych objawów 
Uniesienia sią fali reakcyjnej i ognisk nie­

pokoju,

Husimy, 
budować pokój

r w  tych warunkach uchronić świat przed 
|óową Wojną,i budować pokój ^ inny wszy- 
rśtkle narody miłujące pokój i nie zaintere­
sowane w wojnie — poprzez Organizacją 
|  Narodów Zjednoczonych, a w szczególności 

pizez zespoły związana głębszymi wspólny- 
mi interesami i więzami, jak ' np. Zespół 

Parodów Słowiańskich oraz Światowy Ruch 
Robotniczy i Socjalistyczny/

Nowa granica Polski i całego zespołu Na- 
■ N p . Słowiańskich na Nysie Łużyckiej,
I Odrze i Bałtyku, reformy społeczno-gospo- 
jpireze w państwach wschodniej -j central­

ki Europy, usunięci^, więlu ządrażnieAmig- 
gidzytymi narodami fpogłębiające’ się współ? 
Lżycie między nimi —- są bardzo dodatnim 

czynnikiem europejskiego i światowego po­
koju.

Ruch tóbbWcż^ sscjaiistyęziy 1 kómu-

Zebranie Dziennikarzy
■ Zarząd Oddziału Związku Zawodowego 

dziennikarzy R. P. we Wrocławiu zwołuje 
Jj czwartek dn. 22 bm. o godz. 16.30 w 
pierwszym terminie, o godz. 17-teJ w dru- 
9>u terminie ogólne zebranie dziennikarzy 

P ostępującym porządkiem dziennym: .
sprawozdanie z obrad Zarządu Głównego 

‘wiązkn Zawodowego Dziennikarzy w Byd­
goszczy;
^ sprawy oddziału dolnośląskiego.
K^ebranie odbędzie się w lokalu własnym 
fw. Dziennikarzy przy ul. T. Kościuszki 35, 
} Piętro. '

‘ nistyczny w kształtowaniu stosunków po- 
| wojennej Europy odgrywa 1 odegrać może 
| wielką rolą i to nie tyle poprzez teóretycz- 
[ ne dyskusje,' ile przez bezpośrednie kiero­
wanie i kształtowanie państw w których 

| współrządzi.
Bardzo ważkim czynnikiem w możliwo­

ściach prący 1 osiągnięciach ruchu robot- 
: niczego jest jego droga do socjalizmu. Fale 
j rewolucyjne i rządy socjalistyczne bywały 
już nie raz jeden a prawie zawsze odpły- 

; wały i przegrywały stawki, niosły za sobą 
i fale. reakcyjne i rządy reakcyjne. Były te 
fządy na niewłaściwych drogach do socja­
lizmu.

Wytyczne Wrogi 
do socjalizmu

Jakie cechy charakterystyczne winna 
mieć droga' do socjalizmu w obecnym po­
wojennym okresie? W ydaje się, że następu­
jące: 1) umiar reformatorski, 2) jednolity 
front, 3) dobre stosunki u mocarstwami,

, które popierają szczerze rozwój socjalizmu.
Taką drogę . obrała polska rewolucja, 

zawdzięczając swe sukcesy i swe utrwalę- 
! nie tym trzem warunkom. Bez umiaru re- 
i formatorskiego' byłoby nam trudno osią­
gnąć takie zdobycze, jakie osiągnęliśmy. 
Beż jednolitego frontu utrzymanie władzy 
ludowej byłoby niemożliwe,, tak jak nie 
byłaby możliwa rewolucja w Polsce w ogó­
le bez wyzwolenia od wschodu przez Armię 

i Czerwoną i bez życzliwej i stałej pomocy 
| — pod różnymi postaciami — Związku Ra­
dzieckiego. Ale byłoby zwężaniem war­
tości sojuszu polsko-radzieckiego; gdyby go 

1 tylko ograniczyć do wływu na przeobraże­
nia społeczno- polityczne w Polsce. Sojusz 
ten jest dla nas niezawodną gwarancją o- 
brony interesów polskich na terenie między­
narodowym, regulowanych dżiś głównie 
przez mocarstwa światowe, oraz gwarancją 
bezpieczeństwa na przyszłość, i , trwałości 
nąszycb granic na Nysie Łużyckiej; Odrze i  
Bałtyku.

Położenie partii 
socjalistycznych

W realizacji programu robotniczego par­
tie socjalistyczne odgrywają rolę w zależ­
ności od swojej postawy bojowej i taktycz- 
ńej. Itn ta postawa jest słuszniejazą. i tak­
tyką lepsza — tym większy jest wkład w 
rzeczywistość. Trzeba stwierdzić, te  'poło­
żenie ruchu socjalistycznego w Europie jest 

.bardziej złożone, aniżeli komunistycznego. 
Partie komunistyczne* okazały się bardziej 
elastyczne ód socjalistycznych. Te ostatnie 
trudniej i wolniej przechodzą procesy nie­
zbędnych przeobrażeń, zwłaszcza taktycz­
nych.

Jeśli np. wziąć jako typowe przykłady 
postawę i osiągnięcia socjalistycznych par­
tii w Polscć; Czechosłowacji, we Francji, 
Włoszech, Bułgarii i Niemczech, to okaże 
się, że polski i czechosłowacki przykład 
jest chyba najbardziej prawidłowy i słu­
szny. Polska i .czechosłowacka partia so­
cjalistyczna stanęły na stanowisku, które 
cechują: tt) jednolitość, b) równorzędność, 
c) jednolity front.

Poza tym rozpatrując pewne różnice mię­
dzy PPS a socjalistyczną partią czechosło­
wacką, należy znowu zauważyć, że te róż­
nice, dziś już zresztą wyrównane, wyszły 
raczej na korzyść stanowiska PPS. O. ile 
bowiem czechosłowacka partia socjalistycz­
na nie rozwijała zrazu swej działalności na

terenie całego państwa (w Słowacji nie 
miała do niedawna własnej organizacji), o 
tyle PPS działała 1 działa- od Samego po­
czątku' w skali całego kraju. Dalej, o ile 
czechosłowacka- partia : socjalistyczna do 
niedawna nie miała oddzielnej własnej 
młodzieży, o tyle PPS od samego początku 
miała własną młodzież o wyraźnym obliczu 
socjalistycznym. Żaden bowiem ruch so­
cjalistyczny nie może się rózwijąć, jeśli 
nie będzie mieć narybku młodzieżowego.

Jeśli' chodzi o inne partie socjalistyczne, 
to działały one nieco odmiennie.

S»tnacja we Franc]i
i We Francji socjaliści i komuniści nie 
stworzyli dobrze działającego jednolitego 
frontu, przy czym w partii socjalistycznej 
działają wyraźnie dwa nurty: jeden Ciąży 
więcej ku jednolitemu frontowi, drugi bar­
dziej ku prawicy. Nurt prawicowy dotych­
czas brał górę nad lewicowym. Sądzę, że 
nie tyle z przewagi wpływów prawicowych 

. W partii w ogóle, ile dzięki przewadże sta­
rych przywódców partyjnych. Na ostatnim 
kongresie wprawdzie zwyciężył kierunek 
lewicowy, ale wv praktyce prawicowi przy- 

| wódcy wykazują nadal swoje przeważa­
jące wpływy.

-Być może, że na postępowanie francuskich 
socjalistów wpływają w dużym stopniu 
pewne względy taktyczne, niemniej jednak 
ujemne skutki takiej taktyki są aż nad to 
widoczne. Wzdraganie się socjalistów 
przed jednolitym frontem, z komunistami 
francuskimi i  kokietowanie tym samym ele­
mentów mieszczańskich nie przysparza 
francuskiej partii socjalistycznej siły i 
wpływów.. Obserwowaliśmy bowiem stały 
i bardzo poważny spadek głosów socjali­
stów przy licznych w tym kraju wyborach.

Taktyka socjalistycznej partii francuskiej 
nie' zahamowała także wpływów prawico­
wych. Rząd we Francji nie posiada mocne­
go trzonu, którym mógłby być tylko jedno­
lity front klasy robotniczej. Wobec ciągłej 
chwiejności, zaczyna tam podnosić głowę 
półfaszystówski ruch gen. de Gaulle'a.

Sądzę, że. jednolity front we Francji był- i 
bz możliwy i bardzo celowy. Dla Polski 
miałoby to także duże i pozytywne znacze­
nie.

PPS ma zaufanie 
do mas robotniczych

PPS chce budować demokrację ludową 
na organizacjach robotniczych i ludowych. 
PPS ma pełne zaufanie do mas robotniczych 
i chłopskich, a tę masy także mają zaufa­
nie do PPS. W Polsce nastąpił już głęboki 
przełom psychiczny w miastach, trzeba te­
raz utrwalić władzę ludową poprzez masy i 
uzdrawiać i ulepszać nasze życie także po­
przez wysiłek i wkład szerokich mas.

Ale wróćmy znowu do analizy międzyna­
rodowego , ruchu robotniczego i socjalisty­
cznego. ." '

Także we Włoszech jednolita socjalistycz­
na partia była nie tak dawno potęgą ,siln 
niejszą od partii komunistycznej. Rozbicie 
osłabiło. zuch socjalistyczny niesłychanie. 
Polski ruch socjalistyczny skończył. ze 
swym wewnętrznym rozbiciem, dzięki zjed­
noczeniu staliśmy się wielką siłą.

Ta głęboka praw ie przeniknęła już do 
najszerszych mas członkowskich naszej 
partii, czego dowodem jest nieudolna war- 
choiska próba rozbicia partii przez tak nie­
dawno jeszcze popularnego' działacza, jak

Pierwszy dzień obrad 
Zjazdu Wojewódzkiego PPS w Krakowie

W niedzielę, 18 -maja rozpoczęły się 
sali ratusza krakowskiego dwudniowe obra­
dy wojewódzkiego zjazdu PPS. W zjezdzie 
wzięli udział: przewodniczący rady naczel­
nej PPŚ, tow, Stanisław* Szwałbe, prze­
wodniczący CKW PPS, tow. Edward Osób- 
ka-Morawski, sekretarz generalny CKW 
PPS, tow. Józef Cyrankiewicz, wiceprze- 
wodfiifczącf CKW PPS, tow. K. Rusinek, 
sekretarze CKW tóto; Reczek l T. Ćwik, 
czlpnfk CKW, sekretarz KCZ2 tow. Moty­
ka, oraz działacze miejscowi »z tow. dr Dro- 
bnerem. tow. wojewoda. Pasenkiewiczem i 
sekretarzem, tow. Machno na czele. Na 
zjazd przybył również bawiący chwilowo 
y t  Polsce tow. Stańczyk.

Zjazd otworzył to# . DrobnOr przewodni­
czący WK PPS Kraków.

W krótkim przemówieniu skreślił on eta­
py pracy partii od czasu zakończenia woj­
ny, zaznaczając Je] silny wzrost. Mówca 
podkreślił, że szeregi partii rosną dzisiaj 
nie dzięki napływowi' karierowiczów, którzy 
nie mają w PPS ęzego szukaćj,’ ale dzięki 
temu, że PPS jest instrumentem bojowym 
polskiej klasy robotniczej.

W części oficjalnej uroczystości zabrał
głos tow. Strzeleck i, i sekretarz k w
PPR, który bilansując osiągnięcia polskiej 
kiasy robotniczej, uzyskane dzięki jedno­
litemu frontowi, podkreślił konieczność co­
raz ściślejszej Współpracy.

Z kolei przemówił przedstawiciel „Bun- 
du“, tow. RYMPEL, składając, zjazdowi ży­
czenia owocnych obrad, zobrazował on po­
krótce historię wspólnych walk i wysiłków 
proletariatu żydowskiego zorganizowanego 
w „Bundzie" i robotniczych mas polskich, 
zorganizowanych w PPS.

Ostatnim mówcą w części oficjalnej był 
tow. STATTER. reprezentujący OKZZ.

Po krótkiej przerwie przystąpiono do 
właściwych obrad. Otworzył je  tow. Osób- 
ka-Morewskl. (Tekst przemówienia podaje­
my' oddzielnie.) , .

Po wysłuchaniu togo przemówienia i po 
wspólnym’ obiedzle na dziedzińcu WK PPS, 
odbył się ciąg ~ dalszy obrad. Po dyskusji 
odpowiedzi udzielili tow. Machno, l-szy Se­
kretarz WK PPS, tow. Drobner, tow. Osób- 
ka-Morawski i tow. Cyrankiewicz,

Zygmunt, Żuławski. Za Żuławskim nie sta­
nął dosłownie nikt. Pozostał sam jeden — 
jak palec. Zbudował sobie jak to trafnie 
ocenił tow dr Drobner — trumnę za życia: 
Aąaliza polskiego jednolttego frontu

Pozostaje nam, jeszcze przeanalizowanie i 
porównanie naszej polskiej, drogi jednolito- 
frontowej z próbami np. niemieckimi, dążą­
cymi już dzisiaj do organicznej jedności ru­
chu robotniczego, zwłaszcza, że dziś się o 
tym dużo mówi po wystąpieniu 1 majowym 
tow. wicepremiera Gomułki.

Należy wziąć pod uwagę różnicę warun­
ków dla tego eksperymentu w Polsce i w 
Niemczech. Oczywiście, że w Niemczech 
je s t , dziś o wiele łatwiej o pewne rzeczy, 
niż w Polsce. Naród niemiecki jest bardziej 
zdyscyplinowany.

W  Polsce takie hasła realizować byłoby 
znacznie trudniej,'

A jednak i w Niemczech nie można dziś 
powiedzieć, że eksperyment organicznej 
jedności się udał. Istnieją hadal dwie par­
tie socjalistyczne:' socjal - demokratyczna i 
zjednoczona, przy czym nie można by po­
wiedzieć, że pierwsza , jest słaba, a druga 
'zbyt potężna, i i ie  wiele się zmieniło — poJ 
za mianą nazwy. W Polsce można by to ła­
two przewidzieć—łączenie mechaniczne na 
obecnym etąpię 2 partii robotniczych: PPS 
i* PPR — dałoby w rezultacie tylko dalsze 
rozbicie ruchu. Zamiast zyskać na wzmoc­
nieniu bloku demokratycznego, jedności na­
rodowej — stracilibyśmy wiele.

Praktyka Jednolitego 
frontu

Z punktu widzenia realizacji naszych wiel 
kich zagadnień państwowych -wkład klasy 
robotniczej, zjednoczonej w działaniu pod 
postacią jednolitego frontu, jest o wiele 

'większy, niż mógłby by£ przy eksperymen­
tach łączenia w jedną partię. Czy wobec 
tego hasło jednej partii w przyszłości jest 
w ogóle nieaktualne i szkodliwe? Oczy wi­
ście że nie. Jedność klasy robotniczej w 
Polsce i na świecie, jest hasłem i należy do 

• niego dążyć poprzez praktykę dobrego 
jednolitego frontu.

A na odcinku praktyki dobrego Jednoli­
tego frontu mamy bardzo dużo do , zrobie­
nia i do poprawienia. -

Przede wszystkim musimy się pozbyć 
kompleksu głębokiej nieufności Wzajemnej, 
wyrażającej się między innymi w tym, że 
podobno PPR-owcy lepiej nadają się do 
służby w bezpieczeństwie, czy na „perso- 
nalników", a PPS-owcy znowu do służby 
skarbowej czy spółdzielczej.

Przynależność partyjna nie może kształ­
tować n ap  w Polsce praktyki zawodowej, 
jeśli nie'ćhcemy obniżenia poziomu zawo­
dowego i wydajności pracy.

Jeśli nie pozbędziemy się nieufności wza­
jemnej w jednolitym tropcie i nie zbliży­
my się nawzajem — kiepska będzie perspe­
ktywa na; zlanie się w jedną partię. Gdy- 
•byśmy^mięll dzisiejszą nieufność wzajem­
ną, dzisiejsze rozgrywki przenieść do Jednej 
partii, to słaba byłaby taka partia i niezdol­
na do twórczej pracy.

Jak usunąć wzajemną nieufność? My, 
PPS, dajemy PPR gwarancją zaufania na­
szym jasnym i zdecydowanym, socjalistycz­
nym i narodowym rozumowaniem politycz­
nym.

Rozumowanie to jest bardzo proste, jasne 
, t szczere.

Tak' jak demokracja w Polsce nie może 
się utrwalić bez jednolitego frontu, tak sa­
mo niepodległość Polski nie może się utrwa­
lić inaczej, jak poprzez demokrację. Polska 
ma łatwy wybór drogi na odcinku polityki 
zagranicznej.

[ Z Niemcami czy ze Związkiem Radziec­
kim? Myśmy bez wahania drogę już wy­
brali. Budujemy trwały sojusz ze Związkiem 
Radzieckim, przede wszystkim jako gwaran- 
cję pokoju, nienaruszalności naszej granicy 
na Nysie Łużyckiej, Odrze i Bałtyku, jako 
gwarancję naszej niepodległości i suweren­
ności. Żeł>y ten sojusz był trwały i mocny, 
musi być obopólne zaufanie. Czy jest ktoś 
zdrowo myślący politycznie, kto nie zdawał­
by sobie sprawy z tego, że Związek Ra­
dziecki nie miałby zaufania do Polski PSL- 
owskiej, .że nie miałby zaufania do naszej 
demokracji, w której dwie partie Robotni­
cze nie znajdują wspólnego języka? Czy 
można by Eię dziwić, że w takich warun­
kach Związek Radziecki nie^miałby zaufa­
nia do Polski?

. Sądzę, że w naszych polskich warunkach 
nie Jest tie, że względy wielkiej polityki i 
racji stanu, przyspieszają proces rozumie­
nia naszych żywotnych interesów. To że 
PPS rozumie polską rację stanu, winno być 
gwarancją dla PPR, że jednolity front (Eta 
nas tp nie żaden „dopust boży“, ani przemi­
jający kaprys, ale słuszna, jedyna koncep­
cja polityczna.

A co może być gwarancją dja PPS?
Nam wystarczy dobra praktyka jćdnolito- 

frontowa i równorzędność w prawach i o - ! 
bowiązkach PPS-owca z PPR-owcem. Nie 

"'"•szych i lepszych. Wszyscy je- j

steśmy sobie równi wobec pojmowania za- 
sad demokracji, służby społecznej i pracy 
dla Polski. Nie może być pierwszej czy dru- 
giej brygady. Sądźmy ludzi po ich pracy i 

:ich aktualnym stanowisku. Sędzią najlep­
szym niech będą masy robotnicze i chłop-’' 
skie, które zadecydować -winny przy wybo­

jac h  do Zad zakładowych, do spółdzielni, do 
Związku Samopomocy. Chłopskiej itp.

Problemem wewnętrznym w Polsce o naj­
większym ciężarze gatunkowym jest obec-. 
nie właśnie sprawa jednolitego frontu. Dbać 
o jego spgistość i coraz większą zwartość?, 
wymiatać połowiczność i zakłamanie, Maj­
strowanie, przykładanie plasterków na ro­
piejące wrzody: usuwać nieufność i  tzw. 
wzajemne „kiwanie" — oto najpilniejsze i 
najważniejsze zadanie. Tu się nie da nikogo 
oszukać, tu „kiwanie" się nie opłaca. Trze-., 
ba, aby to także debrze uświadomili sobie 
wszyscy ci,' có przychodzą do naszych sze­
regów w nadziei pa sprowadzenie partii na, - 
PSL-owskie manowce walki z PPR.

PPS fest potężną s iłą  
polityczną w Polsce

I na zakończenie pewnych plotek i pew­
nych złudzeń. Mówi się o grupach w naszej 
partii, o rzekomej jej niejednolitości itp. 
Partia nasza jest partią masową, demokra­
tyczną i nie krępuje swych członków W> 
wewnętrznych wypowiedziach indyyriduał*- 
nych, ale mogą z tego miejsca zapewnić za­
równo naszych przeciwników, jak i przyja­
ciół, że partia nasza obecnie — jak rzadko 
kiedy w swej historii, —* jest jednolita 
zwarta, a kierownictwo partyjne, które 
szczęśliwie wyprowadziło partię z trudnej 
sytuacji powojennej i zbudowało ją Jako 
potężną siłą polityczną w państwie—  cie­
szy się .wyjątkowo ... dużym zaufaniem w 
szerokich masach członkowskich.

Dlatego też, toWarzysze, z głęboką wiarą 
patrzymy w naszą przyszłość polską — so­
cjalistyczną. Będziemy nadal kroczyć bitą, 
własną drogą polską,, mając przed oczyma, 
jako busolę: jednolitą, demokratyczną i  zdy 
scyplinowaną PPS* jednolity front i sojusz 
robotniczo-chłopski, pogłębianie reform spo­
łecznych, wypełnianie zdrową treścią na­
szego ustroju demokracji ludowej, utrwale­
nie niepodległości i suwerenności polskiej,, 
ojczyzny całego narodu — a przede wszyst-. 
kłem jego warstwy najliczniejszej: —  ro­
botników, chłopów, inteligencji pracującej, 
cej. w ’ " 1 -  .. ,■

Szanujmy leśne drzewostany
Żelbeton, cement i żelazo" 
powinny zastępie drzewo

Wielkie -bogactwa leśne posiadane prżez nas 
przed wojną pozwalały na powszechne i w  
dowolnej Ubici zastosowanie drzewa w budow­
nictwie, Drzewo było najbardziej rozpow­
szechnionym materiałem budowlanym. Jednali 
6-letnia gospodarka rabunkowa niemieckięgd 
okupanta poczyniła w naszych lasach wielkie 
spustoszenia. Ostatnie przesunięcia naszych 
granic Ze wschodu na zachód, pociągnęły za 
sobą utratę naszego drzewostanu.-Zmniejszonał 
iłość drzewa nakazuje nam bezwzględną osz­
czędność w budownictwie i zastępowanie go 
materiałami niepalnymi i trwalszymi.

Drzewo można zastąpić innym materiałem. 
Np/ ściany budynków mieszkalnych oraz bel­
ki jako. materiał pomocniczy przy stropach, 
można by skonstruować na żelaznych belkach, 
żelbetonowych ‘ lub ceramicznych. Stemplową-, 
nie i szalowanie przy pomocy drzewa, można 
by zastąpić odpowiednimi konstrukcjami żel­
betonowymi fabrycznego wyrobu.

Takie metody gospodarki dałyby możność 
rozwoju dużych fabryk betoniarskich. \ Schody, 
które powszechnie wykonuje się tylko z  drze­
wa, możnaby fabrycznie produkować z żelaza, 
względnie z żelaznych blach w. odpowiednim 
zestawieniu na żelaznych belkach. Krokwie 
dachowe, które wykonuje się tylko z drzew* 
mogą być z powodzeniem zastąpione wąskimi, 
żelaznymi szynami z lekkimi pustakami cera­
micznymi.

Jedynie tylko konstrukcje drzewne okien, 
drzwi i podłóg nie byłoby łatwo i celowo za­
stępować innym materiałem, ponieważ w tymi 
wypadku drzewo lepiej izoluje od zimna.

Zastosowanie drzewa należałoby całkowicie 
też wyrugować przy budowie płotów, które 
można robić np. z siatek drucianych, cegieł: 
lub odpowiednich konstrukcji żelbetonowych.

Materiały zastępcze są tańsze, jeśli weźmie­
my pod uwagę fakt, że są one wielokrotntó 
odporniejsze na wpływy atmosferyczne i ogień. 
Chociaż kosztorys będzie kilkadziesiąt procent 
droższy, ale za, to przedsięwzięcie jednora- 
zowe.

Stosowanie materiałów zastępczych dałoby 
podstawę rozwoju odwiedniej gałęzi przemysłu 
budowlanego.

Proces dorastania drzewostanu jest z natury 
neczy nieproporcjonalnie mniejszy od procesu 
eksploatacji drzewa. Sprawa ta jest szczegół-'* 
nie aktualna w obecnym okresie odbudowy 
zniszczonych wsi i miast.

Odpowiednie zarządzenia Ministerstwa Od­
budowy, dotyczące eksploatacji drzewa dl* 
cęlów budowlanych mogą ratować nasz lefaw 
drzewostan. . « •' Bolesław S z a m s ‘
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In k  żyjt Prtnu Slgsk
Rozpoczynamy wo?nę ze stonką ziemniaczaną

Pogotowie Ratunkowe PCK
obejmuje większe miasta 
na Dolnym Śląsku

W związku z programem prac PCK na rok 
1947> przewiduje się zorganizowanie pogotowi 
ratunkowych PCK W dużych osiedlach. Do­
tychczas zorganizowano na Dolnym Śląsku P07 
gotowie Ratunkowe we Wrocławiu, Jeleniej 
Górze, Kłodzku, Wałbrzychu, Kamiennej Gó­
rze i  Legnicy.

★

, 'Ze względu na duże zapotrzebowanie na siły 
.pielęgniarskie,. przeprowadza się na Dojnym 
Śląsku wzmożoną akcję szkolenia ratnwniczo- 
sąnitarnego. We Wrocławiu rozpoczęła swą 
pracę dwu i pól letnia szkoła pielęgniarek, do 
której uczęszcza trzydzieści uczenie. W kwiet­
niu br. zorganizowano sześciomiesięczny kurs 
dla sióstr pogotowia sanitarnego we Wrocła­
wiu. W dniu t j  bm. zakończono w Legnicy 
Sześciomiesięczny kurs racowniczo-sanitarny, w' 
Zgorzelcu odbył się również kurs sanitarny 
^Organizowany specjalnie dla gromad wiejskich, 
a w Świdnicy dla robotników fabryk.
'• W najbliższym czasie przewiduje się zorga­

nizowanie na terenie województwa wrocław­
skiego 8 kursów dla przodownic wiejskich, 
i  kursy (Ha instruktorów ratowniczorsanitar­
nych drugiego stopnia, szereg kursów dla ra­
towników drogowych, 28 kursów ratowniczo- 
sanitarnych, 18 kursów pierwszej posnOcy oraą.- 
kurs zielarski. W akcji organizowania szkole­
nia' ratowniczo-sankarnegó dużą pomoc oka­
zuje PCK.

BOLESŁAWIEC
ZJAZD RZEMIEŚLNIKÓW 

> Dnia 15. V. 1947 ódbyło się ogólne ze­
branie rzemieślników z terenu całego po­
wiatu celem . omówienia 'spraw  związa­
nych z uporządkowaniem uprawnień 
przemysłowych, dowodów uzdolnienia za­
wodowego, zaopatrzeniem w  potrzebne 
Surowce i wielu innych Zagadnień zwią­
zanych z rzemiosłem.
• Na zjazd przyjechali przedstawiciele 
Izby Rzemieślniczej we Wrocławiu z dy­
rektorem  Pukasiewiczem na czele.

Zebranie odbyło się przy licznym udzia­
le  rzemieślników,, w  pięknie udekorowa­
nej sali Zarządu Miejskiego, w obecności 
starosty powiatowego, naczelników D rżę-' 
du  Skarbowego, Likwidacyjnego i in­
nych, przedstawicieli Rad Narodowych i 
partii politycznych. - 

Zebranie otworzył i powitał przedsta­
wicieli Władz, Urzędów, Izby Rzemieślni­
czej i zebranych ob. Czupkiewicz, starszy 
Cechu, następnie przemawiał ob. starosta 
i  dyrektor Izby Rzemieślniczej.

W czasie obrad zarówno przedstawicie­
le Władz, "Urzędów jak  i Izby Rzemieślni­
czej wyjaśnili i na miejscu załatwili wie- 
le Zagadnień clotyczących rzemiosła.

W końcu Dyrektor Izby udzielił kilku-: 
nastu rzemieślnikom, repatriantom  z Ju ­
gosławii, zapomóg w  wysokości po kilka 
tysięcy złotych na osobę z Funduszu 
Emigracyjnego.

134 ROCZNICA ŚMIERCI KUTUZOWA 
P rzy  ul. Kutuzowa w  Bolesławcu znaj­

duje się niewielki domek, w  którym 
134 la ta  temu, dnia 38 kwietnia 1813 t.,* 
zmarł jksiążę Michał Kutuzow-Smołeński. 
Rocznica ta przeszła prawie niespostyze- 
żenie dla ogółu i nie wszyscy wiedzą, ja­
kie duże znaczenie odegrała osoba polne­
go marszałka Kutuzowa w  wojnie mię­
dzy Rosją a Francją Napoleona I. 
Zawdzięczając tylko jego geniuszowi ja ­

ko wodza, wojna zakończyła się klęską 
Napoleona w głębi Rosji. Gdy po ciężkiej 
d la Francuzów zimie 1812-—1? roku i w 
,skutkach' fatalnej, resztki ’ armii ' Napo­
leona przeprawiły się przez Bober —

' Wojsko rosyjskie szło tu ż 'za  nimi. Kutu» 
zow .przyjechał do  Bolesławca 16 kwiet­
nia 1813. Był chory. Dwa tygodnie przed 
jego przybyciem wojska rosyjskie i pru­
skie maszerowały przez miasto w  kierun­
ku  /Budziszyna. Razem z Kutuzowem 
przybyła rosyjska gwardia, a 18 kwietnia 

••przyjechał do Bolesławca cesarz Aleksan­
der I, witany przez magistrat, w otocze­
niu generalicji i wojska. Następnego dnia 
przybył Wielki Książę Konstanty na cze­
le  pułku kirasjerów. Książę Kutuzow nie 
mógł wziąć': udziału w  dalszym pościgu 
wroga z powodu rozwijającej się choroby. 
20 kwietnia przybył kurier z meldun­
kiem, że wzięta została twierdza Toruń, 
w której znajdowały się przeważnie ba­
warskie oddziały Napoleona. Wiadomość 
ta bardzo ucieszyła księcia. Stan jego 

-zdrowia wciąż się pogarszał. Z Berlina 
'przysłano znanego lekarza Hufelanda, 
k tó ry  wraz z przybocznym lekarzem ce­
sarza Aleksandra d r yon W illy starali się. 

i o uratowanie Kutuzowa. Pomoc ich oka­
zała się bezskuteczna i książę Michał 

fftłanowicz Kutuzow zmarł dnia 28 kwiet­
nia 1813 roku. Zwłoki jego zostały zabal- 

fzainówane, 8 maja złożone do cynkowej 
trum ny  i pochowane na 'niewielkim pa­
górku koło kaplicy św. Anny, niedaleko 
o d  Tylinowa.
|  Rosjanie czczą pamięć swego dzielnego

i?fcódża.
W miejscu, gdzie pochowany jest ksią­

żę Kutuzow, powstał obecnie cmentarz 
bohaterów poległych w  ostatniej wojnie.

W domu, w  którym  134 lata temu prze­
stało bić serce Wielkiego Wodza, urzą­
dzono muzeum, tłumnie zwiedzane przez 

- tysiące żołnierzy radzieckich.
• ‘‘l Polacy czczą również pamięć Michała 
Kutuzowa, a świadczą o tym kwiaty, czę­
sto składane u stóp pomnika na cmenta­
rzu.

C^eść Jego pamięci!

Stoimy przed niebezpieczeństwem klęsk) 
rolniczej i to dotyczącej tak ważnego płodu, 
jakim są ziemniaki.

W najbliższym naszym sąsiedztwie: Cze­
chosłowacji, i w .Niemczech rozpowszechni­
ła się tzw. stonka ziemniaczana. Przybliża 
się ona do naszych granic i zaledwie. 100 
km dzieli nas od teł kieski.

Wobec tego, zagadnienie obrony rolnictwa 
polskiego przed klęską stonki ziemniaczanej 
Wysuwa się jako jedno z najważniejszych 
zadań stojących obecnie przed nauką i 
praktyką rolniczą. ,

WAŁBRZYCH
POWSTANIE TO W. PRZYJAŹNI 
POLSKO-CZECHOSŁOWACKIEJ 

„Dnia 13 majajbr. zawiązało się w Wałbrzy­
chu „Towarzystwo Przyjaźni Polsko — Cze­
chosłowackiej".' •^Tymczasowa siedziba Towa­
rzystwa mieści• się w Ratuszu, w lokalu Miej­
skiej Rady Narodowej, rei. 21-98, gdzie przyj­
muje się zapisy na członków.

Cel jaki Zarząd Towarzystwa postawił przed 
sobą, przyniesie korzyść naszemu społeczeństwu 
i naszym sąsiadom Czechom.

JELENIA GÓRA
ZLIKWIDOWANIE TAJNEJ GAR­

BARNI
Komisja Specjalna do Walki z Naduży­

ciami i Szkodnictwem Gospodarczym ^li­
kwidowała przed kilku dniami w  Jeleniej 
Górze wielką nielegalną garbarnię, - nale­
żącą do Franciszka Szymkiewicza. Znale­
ziono skór męskich i twardych na prze­
szło 250.000 zł, nie licząc licznych pasów 
transmisyjnych, pochodzących js 'kradzie­
ży z pobliskich państwowych obiektów 

’ przemysłowych. -

BRZEG
CZESCY GOŚCIE 

ZWIEDZAJĄ DOLNY ŚLĄSK
,W dniu 17 mają w godzinach pópoludnio- 

wych przybyła do Brzegu wycieczka ’ 160 
j^ećhówj czltmkóty Czeskiej Partii Komu­
nistycznej z Ośtrayy pod kierownictwem 
sekretarza KSĆ Hlńwńć Vachora i Jajośła- 
ya Śajnara redaktora „Ńoveho Slova“. H

W imieniu miasta powitał gości przewod­
niczący Miejskiej Rady Narodowej tow. 
dr Majewski, w  imieniu RPPPR tów. Ksią­
żek.

W Imieniu gości fow. Sajnar przemówił 
dziękując za serdeczne przyjęcie i powita­
nie. Przemówienie redaktora tow. Śajnara 
zostało zakończone .odśpiewaniem czeskie­
go hymnu.

W późnych godzinach wieczornych goście 
zaszczycili swą obecnością zabawę ZWM 
gdzie w przemiłym braterskim nastroju 
spędzono znaczną -część nocy.

Następnego dnia już o godz. 7 goście u- |

DZIERŻONIÓW  "
ZAŁOŻENIE KOŁA PPS PRZY FABRYCE 

WŁÓKIENNICZEJ .
W dniu 11 maja 1947 zostało zwołane ze­

branie organizacyjne, celem założenia Koła PPS 
przy fabryce f-my „Jordan11.

I Sekretarz PK PPS tow. Stalin wygłosił ob­
szerny referat, W którym zobrazował politykę 
międzynarodową i krajową, omawiając sprawy 
powiatu stwierdził, że Partia nasza pomimo 
przeszkód i trudności jakie spotyka na każdym 
kroku rozwija się i rośnie. >

Stoimy przed wielkim wysiłkiem ze strony 
naszych towarzyszy, aby sprostać piętrzącm 
się trudnościom.

Zaufanie do naszej Partii jest wielkie, świad­
czy o tym masowy napływ nowych członków 
do PPS.

Każdy towarzysz, to żołnierz na posterun­
ku. Należeć do PPS — tó nie kariera ani do­
brobyt ale walka. Towarzysze świadomi swej 
raU nie lękają się trudności ale masowo garną 
się w nasze szeregi.

Po omówieniu najistotniejszych spraw pracy 
w fabryce przystąpiono do wyboru Zarządu, 
do którego weszli:

I. przewodniczący — tow. Alfred Burzyk, 
2. sekretarz — tow. Stanisław Manista, ,3. skar­
bnik — tow. Wacław Bujak; Ćżłonkowie Za­
rządu: Jan Manista, Marian Wąs, Stefania Du* 
szyńska.

Przy intensywnym przeciwdziałaniu bę­
dziemy mogli klęski uniknąć.

Dotychczas znane i stosowane metody 
zwalczania stonki ziemniaczanej, polegające 
na ręcznym zbieraniu owadów oraz opry­
skiwaniu arsenianem wapnia są tak kosz­
towne, 1 kłopotliwe, iż niezawodnie w razie 
konieczności ich powszechnego stosowania 
musiałyby doprowadzić do zredukowania 
uprawy ziemniaka i pozbawienia go tej do­
minującej roli, jaka odgrywa w naszej' pro­
dukcji rolnej.

Nie możemy zapominać, że na obszarze 
objętym granicami. PolsJcj 1946 r. uprawa 
ziemniaków prźed wojna zajmowała 16,7 
proc. ogólnej powierzchni zasiewów co wy­
nosiło 2.756.000 ha.

Co-do obszaru ziemniaków,' -Polska stała 
na drugim hiiejScu po ZwiazkirRadzieckim, 
a co do procentu gruntów poświęconych tej 
kulturze na pierwszym miejscu w całym 
świecie. ■*

Nawet kraje, gdzie ziemniak odgrywa 
znikoma rolę, jak np. W Stanach Ziedno-i 
czonych (9,9 .proc. zasiewów) akcji zwal­
czania stonki muszą - poświęcić' wiele wa­
gi. Koszty tej walki w USA obliczone są 
na 30 milionów dolarów rocznie.
'  Dla Polski, tak wybitnie bazującej swa 
gospodarkę na ziemniaku, sprawa stonki na­
biera specjalnego znaczenia.

Konieczność’ zredukowania upraw ziem­
niaczanych jedynie do' rozmiarów upraw o- 
gfodniczo-warzywnicźych, miałaby niesły­
chanie ważkię konsekwencje gospodarcze 
dla całego kraju, to też należy wszystko' 
uczynić, aby konieczność ta nie zaistniała.

W tym kierunku prowadzone prace przez 
Dział Ochrony Rośfin, są w pełnym tofcu. 
Gały aparat jakim Polska-w tej. dziedzinie 
rozporządza, jest w tej Akcji całkowicie

daji się do gmachu niezajętego obecnie wię­
zienia gdzie większa część -ź nich przeby­

w ała  okres hitlerowskiego najazdu, _
- Złożeniem wieńców na mogiłach zamę­
czonych Czechów, zakończono pobyt na­
szych braci skąd o godz. 11.30 udali się w 
dalszą drogę* do Wrocławia.

Kierownictwo wycieczki ąapfóponowało 
■gospodarzom odwiedziny W Czećhach, przy 
czyiti zaofiarowano nańret przysłanie auto­
busów.

KAMIENNA GÓRA
w  b ó j c e  z a b il i  Są s ia d a

W  Wito wicach, pow. Kamienna Góra, 
wynikła pewnego wieczoru bójka pomiędzy 
E. Bocheńskim z jednej strony, a /. Jakie- 
ło, Fr. Pączkiem i Skowrońskim z drugiej, 
Rójka skończyła się tragiężlde, gdyż’ Bbi 
cheński zmarł po upływie godziny czasu 

.wskutek odniesionych ran głowy.
Jak wykazało śledztwo, między zabitym 

Bocheńskim, a Jakieło trwały stałe kłót­
nie i zwady. Tłem tych kłótni były sprawy 
majątkowe, gdyż posiadali oni wspólne go­
spodarstwo. Krytycznego dnia Bocheński w 

; stahie nietrzeźwym WyWółał awanturę z 
żoną Jakiely. Powiadbmiony o tym Jakife- 

; łó „uzbroił ślę" w kawał żelaza i udał się 
dó Bocheńskiego. Z pomocą’ przyszli mu 

; koledzy — Pączek 1 SlTOWrońskj,' ż któ­
rych jeden miał również . przy sobie rńrę 
żelazną. W bójce zadali oni Bocheńskiemu 
szereg-Uderzeń tymi narzędźjaińi- w ‘gło­
wę.

Dochodzenie w tej sprawie trwa.

Ciężką pracę mają robotnicy zatrudnie­
ni przez Dolnośląski Wojewódzki Komi­
te t Odbudowy Warszawy przy wydoby­
waniu materiałów żelaznych ze zburzo­
nych domów. Nie szczędzą jednak, trudu, 
wiedząc, że wysiłkiem swoim przyczy­
niają się do odbudowy Warszawy. Lecz 
chociaż pracują dobrze, giną i znikają 
owoce ich pracy.

W poszukiwaniu przywłaszczycieli do­
bra publicznego spotykają nasi robotnicy 
„pracujących"; w małouszkodzonych do-

wykorzystany i szerokie warstwy społe­
czeństwa wciągnięte do współpracy.

Dotydicfas tylko jednej Anglii ze wszyst­
kich krajów europejskich udało się ocalić 
rolnictwo przed stonka.

Niezależnie od wysiłku jakie skierowane 
muszą być na obronę przed inwazją ston­
ki, trzeba już teraz poszukiwać innych kul­
tur,. które by chociaż częściowo mogły 

zapełnić luki w odżywianiu ludzi i zwierząt, 
spowodowane zmniejszeniem produkcji 
ziemniaka.

Najprostszą drogą byłoby tu wyhodowa­
nie nowych odmian ziemniaków odpornych 
na stonkę, ' dotychczas Jednak, pomimo 
wielkich wysiłków. Osiągnięty rezultat nie 
może być uważany za zadowalniaiacy i 
niewiadomo czy i kiedy dojdziemy do od­
mian ziemniaczanych Odpornych ha ston­
kę; a nie ustępujących ilością i 'jakością 
zbiorów, odmianom obecnie uprawianym.

Powyższe prace są podyktowane przezor­
nością, gdyż w chwift obecnej, cała energia 
zwrócona jest w kierunku niedopuszczenia 
stonki do zagnieżdżenia się w Polsce.

W. B-J.

ŚWIDNICA
PRACE NAD PODNIESIENIEM ZDROWIA 

PUBLICZNEGO
(Jk) Krótki jest jeszcze okres naszej pracy 

ńa Ziemiach Odzyskanych, — bowiem w naj­
bliższych'- dhkch będziemy obchodzić zaledwie 
drugą rocznicę przybycia na teren powiatu 

I pierwszej - grupy operacyjnej ze starostą powia­
towym ob. Jedyriskim na czele.

Pierwszym lekarzem ńa terenie- powiatu 
świdnickiego był dr Fryderyk Sass, który obej­
mując stanowisko lekarza powiatowego przy­
stąpiły niezwłocznie do zabezpieczenia budyn­
ków T  urządzeń szpitalnych, gabinetów lekar- 
skich  ̂ i dentystycznnych, znajdujących się na 
terenie powiatu. Energiczną pomoc okazał dr 
Sassowi starosta powiatowy ob. Jedyński oraz 
b. prezydent miasta Świdnicy, Obecnie może­
mŷ  zanotować duże postępy w dziedzinie roz­
woju zdrowia publicznego.

Powiat świdnicki przy ogólnej ilości około 
60.000 Polaków posiada 4 szpitale ogólne O 
łącznej ilośch joo łóżek. Szpitale znajdują się 
W Świdnicy, Świebodzinie, Żarowie i w Strze­
gomiu. Poza tym w Krasowicacb .został orga­
nizowany w czasie, szalejącej Swego czasu epi­
demii autu brzusznego szpital zakaźny, po­
siadający 60 łóżek. Przy każdym szpitalu zor-

ŻARY
ODBUDOWUJEMY KOPALNIE WĘGLA 

BRUNATNEGO
Jednym z bogactw .Śląska Dolnego są po­

kłady węgla brunatnego, którego zapasy 
wg, przybliżonych obliczeń dochodzą do 
350 mil. ton. Eksploatacja tych pokładów 
jest niezbyt kosztowna, gdyż złoża znajdu­
ją się płytko — na głębokości od 2 do 100 
metrów, pod powierzchnią ziemi.

Eksploatacją węgla brunatnego zajmuje 
się Dolnośląskie Zjednoczenie Przemysłu 
Węglowego w  Żarach. Zjednoczenie objęło 
20 kopalń węgła, 3 brykietownie i zakład 
ceramiczny. Mimo poważnych, bo sięgają­
cych od 80(do 90 'proc;, zniszczeń do koń-.- 
ca kwietnia rb. uruchomione 8 kopalń, 
Wszystkie brykietownie i zakład ceramicz­
ny. Jeszcze w roku bieżącym przewiduję 
sSę puszczenie w ruch 5 daiszyeh kopalń.

Produkcja Zjednoczenia w Żarach zaopa­
truję przede wszystkim przemysł chemiczny 
Dołhego Śląska, ■ Opolszczyzny ł Poznań­
skiego,

mach. Z daleka wygląda to na remont. 
Lecz z bliska... Jedni z „remontujących" 
odkręcają w mieszkaniach grzejniki i 
wanny, inni — wodomierze i liczniki, a 
jeszcze inni — znoszą te rzeczy na ocze­
kującą ciężarówkę. Innym razem przy­
chwycili robotnicy tegoż Komitetu kon­
cesjonowanych zbieraczy złomu na gorą­
cym uczynku ładowania swoich belek że­
laznych na ciągnik z przyczepką. Nie po­
mogły wyjaśnienia i protesty. Naładowa­
no ciągnik i odwieziono belki do maga­
zynu. Nie pomogła też interwencja kie­
rownika grupy u magazyniera i  to za 
okazaniem zezwolenia O. U. L. Magazy­
nier odpowiedział, że zezwolenie to jest 
dla niego „nie ważne" i  że nadal będą te 
belki zabierać jako „złom".

Nadające się do użytku, po małym re­
moncie, mieszkania dewastują koncesjo­
nowane przedsiębiorstwa. Za grzejniki, 
wodomierze itp. płacą Skarbowi Państwa 
iak za złom... Prawdziwy zaś złom, zja­
dany przez rdzę — m arnuje się!

A co na to Komisja Specjalna?

Ciągnik
własnej konstrukcji

Do Oławy przyjeżdża często — „ni to 
ni wydra". Spala 1 litr benzyny na 10 km. Jeg 
to malutki motorek gospodarczy (sieczkarnia, 
młócka, krajanie buraków), umocowany rao 
miennym paskiem na belce, przemyślnym Sp0. 
sobem połączony z trzema kołami, jak hgjąj, 
noga. Przednie koło—jest malutkie, z rozbitego 
samolotu niemieckiego, dwa tylne — dość d0. 
że z porzuconego w ucieczce samochodu nie 
mieekiego. Z tyłu „przyczepa", też własnorę®.. 
nie zbita z desek, na kołach samochodowy^ 
znalezionych w polu! Koszt „pojazdu" — ja. 
den, bo wszystko z części -znalezionych i od­
powiednio zestrojonych ze sobą.

Rozmawiam z właścicielem tęgo dziwnego 
„pojazdu-ciągnikartraktoru". Stary działać: 

Stronnictwa Ludowego, bartnik z zawodu, ob. 
Stadnik, przybył na Ziemie Odzyskane jako 
jeden z pierwszych, ze słynnych w Polsce Mio- 
doborów (woj, tarnopolskie). Przywiózł ze so­
bą 2 konie, 3 krowy, przydzielono mu 9 ba 
ziemi we wsi Wierzbno (pow. oławski). D2ii 
jest w swojej gromadzie prezesem Samopomo­
cy Chłopskiej i daje godny przykład, inicjały- 
wy i przedsiębiorczości.

— Konie? * Niech pracują w polu — mówi 
ob. Stadnik — to czas najwyższy kończyć- sa. 
siewy — a ja swoim ciągnikiem dostarczam to, 
ci musi dać miasto — wsi. A po pracy, gdy 
ikonie wypoczywają, ’ do ciągnika przyczepia 
się pług, bronę i* mam — własny traktor! ;

Ob. Stadnikowi życzymy powodzenia w jogo 
pięknej pracy na roli i stwierdzamy raz jesz­
cze duszność tezy: wszystko można. Gdy się 
naprawdę chce, gdy ma się naprawdę — dobrą 
wolę. Nie ma trudności, których Polak nie 
przezwycięży! (Rog)

Iganizowano samodzielne ośrodki zdrowia, ąs 
których znajdują się przychodnie: przeciw­
gruźlicza, przeciw jaglicza, przeciwwenerycżnłi 
ogólna oraz poradnia dla matki i dziecka, jl 

Nadto w Świdnicy, Świebodzicach. Strzegli 
miu i Jaworzynie śląskiej istnieją przychodnie 
dentystyczne. Przychodnie te w I kwartale, 
br. udzieliły porad: dla matek 390, dla dzień 
400, prZećiW#enerycznych - 1489, przeciwgruź­
liczych 136, przeciwjagłiczych 7, dentystyct-: 
nych 1148, ogólnych 276. Łącznie przychodu!*, 
udzieliły 3856 porad oraz zarejestrowały 179 
wypadków zachorzeć na kiłę, 84 wypadków 
rzeżączki, 164 kobiet ciężarnych i 987 niemow­
ląt. Choroby weneryczne w obecnej dobie po­
wojennej szerzą się w sposób zastraszający fc 
wraz z epidemią duru brzusznego j masowa 
rozwiniętą w czasie wojny gruźlicą stanowię 
prawdziwą klęskę społeczną, dziesiątkującą 
ludność.

Dalszy^ postęp na odcinku zdrowotności pu­
blicznej ilustrują następujące dane statystycz­
ne: na terenie powiatu znajduje -się 10 aptek, 
21 lekarzy, 13 techników dentystycznych, 4 
lekarzy dentystów, 24 położne, at pielęgnia­
rek zakonnych i 29 cywilnych, j  feiczwógj 
4 kontrolerów sanitarnych, 6 ambulatoriami 
fabrycznych, w i  których pracuje 8 lekarz#; 
Istnieją niestety także liczne czynniki wpły­
wające njemnie na zdrowotność ludności. Tymi: 
czynnikami są: brak lekarstw i za wysokie c*-.-" 
ny, często niedostępne dla szerokich mas pra­
cujących, niedostateczne odżywianie, zwłaszcza 
niedożywienie młodzieży, ujemne warunki sa­
nitarne w stołówkach, punktach produkcji ar­
tykułów żywnościowych, sklepach spożyw* i 
czych, restauracjach' jadłodajniach itp.

Należy spodziewać się, że ogólna stabilizacja  ̂
żyda w ciągu kilku następnych lat przyniesie 
gruntowną poprawę w tej dziedzinie, przede ; 
wszystkim na odcinku zdrowptńośd miodzie- ‘ 
ży, która jest przyszłością narodu.

ZBIÓRKA NA OPIEKĘ SPOŁECZNĄ NAD ; 
ZDEMOBILIZOWANYMI I ŻOŁNIERZAM 

(Jk) Świdnickie 5 Towarzystwo Przyjaciół'l 
Żołnierza urządziło w dniu 18 bm. zbiórkę U-i 
liczną — całkowity dochód ze źbiórki jest 
przeznaczony na Opiekę społeczną nad żołnie- 

I rzami i zdemobilizowanymi.

Czy będziemy wypasać
podhalańskie owce 
na pastwiskach D/$l<jska?

Pracownia Rógionu Sudeckiego p«Y 
Regionowym .Urzędzie Planowania Ff*«* 
slrzennego przystąpiła do opracowani*^ 
mapy podkładowej 1:100.000. Na ukoń" 
czeniu jest już caiy szereg studiów s 
dziedziny klimatologii, stanu i znaczeniu, 
pastwisk w  Sudetach i na  Przedgórzu 
oraz hodowli owiec. W  stanie opraęóws', 
tiia jest zagadnienie możliwości okreso­
wego wypasania nadmiaru owiec (15.000) 
z Podhala n a  terenie Dolnego Śląska.

O d p o w ie d z i tedakefrl/
Władysław Frysjfczyn, Głogów; — Nic 

zamieśeimy. Przekazaliśmy do WK PP°-
Mgr Jerzy Józefowicz, Krzyżatka. 

.L ist Wasz om aw ian i ńa innym miejscu. 
Niezależnie od tego sprawę przekazał®^? 
my MK PPS w Jeleniej Górze; * ;

Tow. Radziszewski, Świebodzice. 
Nadsyłajcie nam krótkie informacje 2 ży­
cia Waszego miasta i z terenu życia paf 
tyjnego. W .sprawie braków — w  najbl*;; 
szym czasie- zrealizujemy p e w i e n * ; 
zapobiegawczy, dzięki którem u dotkliwy: 
proceder kradzieży gazet na kolei uała- 
nie.

Tow. Bronisław Wcisło, Jelenia Góraę 
Dziękujemy za miłe słowa uzpańia. " 
Jeleniej Górze mamy stałego korespon­
denta. Jeżeli macie coś ciekawego, n a p i­
cie, ale tylko o Jeleniej Górze,

Poszukujemy 
zdolnych korespondentów 
ioe wszystkich miejscowościach

Od? belka żelazna, 
wanna Ink grzejnik -  jest „złomem"

St*. 4
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S P C R T
Dochód z totalizatora sportowego przeznaczony 

na odbudowę stadionu Ziem Odzyskanych
Jak będzie wyglądał polski „typping-pool"

Najprawdopodobniej już za Z miesiące 
oprowadzony będzie w całym k ra ju  tzw. 
totalizator; sportowy, pozbawiony jednak 
wszelkich elementów niezdrowego hazar- 
do. Organizatorom za wzór posłużyły.po­
dobne typping-pool’e, jakie od dłuższego 
czasu z powodzeniem funkcjonują w An­
glii, Szwajcarii i Szwecji. Całkowity do­
chód tej sportowej loteryjki przeznaczony 
będzie na odbudowę zniszczonych podczas 
wojny stadionów i urządzeń sportowych, 
zwłaszcza na Ziemiaoh Odzyskanych. Pie­
niądze uzyskane tą drogą obrócone zosta­
ną także na przygotowania do najbliższej 

Pimpiady, kursy instruktorskie, a, naw et 
szpital dla sportowców, .
Totalizator sportowy odbywać się będzie 

również korespondencyjnie, tzn, do spe- 
zjalnych kolektur, rozsianych po całym 
kraju, do czwartku każdego tygodnia wy­
wiad, się będzie odpowiednio- wypełnione 
kupony, wycięte z jednego z trzech naj­
większych pism sportowych P r  kraju. Po 
kuponów dołączać się będzie odpowiednią 
stawkę, k tórą będzie niska, nie wyższa w 
każdym bądź razie niż 100 8 .
‘ Projektuje się wprowadzenie totaliza­
tora do praw ie wszystkich gałęzi sportu,- 
jednakże największym powodzeniem cie- 
szyć się on będzie bezwątpienia w piłce 
aoinej. Dla biorących udział w totalizato­
rze projektuje się wprowadzenie rubryk: 
„które drużyny wygrają-na własnym boi­
sku", „drużyny, które wygrają tego dnia", 
„wyniki remisowe w danym dniu", „drut-' 
Jyny, które w ygrają na obcym boisku"

itp. Wygrane zależeć będą od ogólnego, 
wpływu, dzielonego przez ilość wygrywa­
jących, każda ru b ry k a ' jednakże będzie 
m iąła swoją własną pulę, . .

Przed ważnymi meczami międzynaro­
dowymi wprowadzony zostanie totalizator 
nieco zmodyfikowany. Będzie trzeba po­
dać dokładny wynik spotkania i wynik 
do przerwy. ,

Specjalna komisja organizacyjna przy 
PIJWF zajmować się będzie każdorazowo 
programem typowania.

Jeśli komuś uda się odgadnąć wyniki 
jednej z. rubryk,-zawiadamia on o tym  to­
talizatora, który po sprawdzeniu' wysyła 
mu wygranę pocztą. Typping-pool zosta­
nie tak  zorganizowany, iż wszelkie nad­
użycia^ będą wykluczone.

Kwiatkowski reiuisn|e z Nawarą
Górnicy wałbrzyscy pokonali mistrza Górnego Siąska 10:6

Rozegrany w Wałbrzychu mecz bokser­
ski pomiędzy drużyną „Cłófbifa" i ńaistizeni 
Górnego siąska RKS .Batory zakończył się’ 
sensacyjnym zwycięstwem zespołu miejsco­
wego w stosunku 10:6. Na specjalną‘ uwagę 
zasługuje wynik nierozstrzygnięty, osią­
gnięty przez Kwiatkowskiego w walce z 
Kowarą! Wyniki techniczne': 

w musze] Kreczmar (Q) zremisował z Po- 
ganiukiem (B). ~
. w kogpciej walka została ńt drugiej fun­
dzie przerwana na skutek kontuzji Micha­
laka I, który do czasu kontuzji by ii równo­
rzędnym przeciwnikiem Refcherta (B). Wy­
nik nierozstrzygnięty*.

w piórkbwej Dominiak (G) zremisował z 
Nypeltem © ). Wynik ten krzywdzi górni­
ka, który zasłuży! na zwycięstwo,

Uwaga abonenci telefoniczni m. Wrocławia
Dnia 24 maja br. o  godz. 24 nastąpi przyłączenie abonentów, któ­

rym podano nowe numery do centraliautomatycziiej. p d  tej chwiii pro­
simy łączyć się w edług w skazówek podanych w  Spisie: abonentów.
- Spis abonentów dla miasta Wrocławia Jednocześnie rozsyła się. '* , 
{1579) Dyrekcja Okręgu Poczt i Telegrafów

DOLNOŚLĄSKIE ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU WĘGLOWEGO 
W WAŁBRZYCHU, UL. ZAMKOWA 4 
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Przetarg nieograniczony
;m dostawę 255 m* desek'sosnow ych 12 mm. gr, 100 i 130 mm szdh od
2.25 — 3,50 m dł.t 60 ms desek sosnow ych 12 mm gr., 100 mm szer.
3.25 m. dł. skośnie ścięte.
K,; Ofęrty należy składać pod'powyższym  adresem w  terminie >do 25 
łaja 1947 r.
t  Zastrzega s ię  w olny wybór oferenta oraz! prdwo ' unieważnienia 
■przetargu bez Rodania przyczyn. „
^  Oferty nieuwzględnione zostaną bez odpowiedzi. f (1580)

Przetarg nieograniczony
(Cukrownia Klecina pow, Wrocław ogłasza przetarg nieograniczony 

81 następujące prace:
1, 1. Rozbudowę bocznicy kolejowej 
H'. 2. Wybudowanie spławiaka,
■  Oferty w  oddzielnych, zalakowanych kopertach z napisem; „Oferta 
#  rozbudowę bocznicy kolejow ej” i „Oferta na wybudowanie spła- 
t*iaka", nalepy składać w  biurze Cukrowni Klecina do dnia 30 maja 
P 7 r. dó godz. 10-tej; po czym nastąpi komisyjne,otwarcie ofert. Pod- 
pdki ofertowe otrzymać motna w  biurze Cukrowni Klecina w  godzi­
nek urzędowych od 2p maja począwszy.

Do oferty dołączyć należy dowód Złożenia wadium w  wysokości 
|i>roc. sumy ofertowej, Wadium należy wpłacić do Banku Rolnego w e  
Pocławiu na kont© Cukrowni Klecina pod Nr 88.
P U śow n ia  Klecina zastrzega sobię prawo wyboru oferenta bez wzglę- 
P  ną wynik przetargu oraz praw© unieważnienia przetargu beż poda- 
PprZyczyn. - s (1571)

Państwowa Fabryka Sztucznego Jedwabiu Nr 3 
we Wrocławiu - Kowale

, ,  o g ł a s z a

Przetarć nieograniczony
g  wykonanie 500 sztuk sztabekliwjeszakó^) z drzewa twąrdego O śied- 
P f  20 mm., długości 89 .em^opoliturbwanyeh. ;'*>«• 
k? Przetarg odbędzie się dnia 29, 5. 1947 r. q godz. 11-tej w  Biurze Za­
r ż e n ia  i Zbytu Państwowej Fabryki, Sztucznego Jedwabiu Nr 3 We 
pecławau-Kowale (dojazd tramwajem 11).
K  Oferty należy wnosić w  dwóch zalakowanych kopertach, zaopa- 
pnych w napis: „Oferta ha wieszajsi” , beżpośrę^nio do Biura Żaopa- 

t Zbytu przy Państwowąj Fabryce Sztucznego Jedwabiu Nr 3 
P  %ocławiu*Kowale lub przesłać pocztą pod adresem fabryki, 
Kpędkłady przetargowe -t; informacje można otrzymać codziennie w  
Plńnach urzędowych. (8—-16) w  Biurze Zaopatrzenia i Zbytu Państwo- 
P}'Ffibryki Sztucznego Jedwabiu Nr 3 w e Wrocławiu.
JgJDyrekcja zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferenta wzgl. 
i N  unieważnienia przetargu. f r  ̂  ̂ ' (1581)

w lekkiej HaluCh (Gj wypunktował Kisz­
k ę .# ) ,

w półśićÓBfej. W yósżek (B) pokóiiał na 
punkty Maciaka (G) w drugiej parze W pól- 
średniej Michalak II (G) pokonał Manec- 
kiego, . , V

W  -średniej Kwiatkowski (G) osiągnął za­
szczytny wynik nierozstrzygnięty z Nawa­
rą,; ,

w ciężkiej Branecki (B)* pokonał na punk­
ty Kubicę (G>. (Kw)

Ogfosiema drobne
H A N O j  o  w  e

Wosk I odpadki od świec, zamienię oe świe­
ce, kupuje olejki, tłuszcze, kupuje Kroto­
szyńska Fabryka Wyrobów Wosk-, Kroto­
szyn,. Sienkiewicza 2 a. ' (.1056)

W O l N b POSADV

Potrzebna kwalifikowana fryzjerka damska 
od zaraz. Gryfogóra, Kolejowa 50. (1531)

I N I  F W A Z M I B N  I A

Unieważniam zagubione dokumenty: kartę 
przesiedleńczą z Lipna do Twardowa pow. 
Lubań, kwil bagażowy, odcinek zameldowa­
nia, zaświadczenie pracy .z Niemiec, Francji 
1 Lipna, na nazwisko Warczacbowski Józef.
Unieważniam -zagubione dokumenty na na­
zwisko .Henryk JttÓtTOWŻSJ. K tó ń  “"rózpó-' 
żhawtea'wydaną przez Zarząd Miastą Skar- 
żyśkó-Kamięnna zaświadczenie rejestracji 
RKU i kartę spalenia z Warszawy. (1574)
Unieważniam’ zagubione dokumenty: kartę 
rejestracyjną, . . łą ^ t^ a c ję  Z^ąakÓw Ząyo-. 
dow^biiwh^spSęzal;ńj 1 żaśwfędćz.eńie.; pra­
cy, rią nazwisko Dębicki Zymganf, i Jeiehia 
Góra, Strzelecka 2. - (1575)
Unieważniam zagubione dokumenty: prawo 
jazdy koni, kartę ewakuacyjną że Lwowa, 
zameldowanie i inne papiery, na nazwisko 
Radzin Franciszek, Grunów pow. Jelenia 
..Góra. |  ■ ( 1 5 7 6 )
Unieważniam zagubioną dnia 10. V. 4? kar­
tę rzemieślniczą wydaną przez Starostwo 
w ' Wałbrzychu, świadectwo- przemysłowe; 
wydane przez Urząd. Skarbowy w Wałbrzy­
chu, odpisy świadectw, na nazwisko Pia­
skowski Marian, ur. dn. 22. XI. 1911 w 
Mieszkowie pow. Jarocin, zam. w Kuźnicy 
Świdnickiej ul. Żeromskiego 16. (1577)

OGŁOSZENIE
„W dniu. 13. V. 47 r. we Wrocławiu przy 

ul. Ogrodowej nr 53 między god*. 18 a 20 
została zagubiona teczka skórzńna*. koloru 
brązowego, z monogramem „Z, P “ W tęcz-, 
ce znajdowały się dokumenty repatriacyjne 
na ’ nazwisko Zygmunta Przemyłsklego i 
tnne.

Łaskawego znalazcę bardzo proszę o 
zwrot wszystkich znajdujących się w teczce 
dokumentów, łącznie z dworną zeszytami.

Teczkę o ile znalazcy jest bardzo potrzeb-, 
na prosię zatrzymać za fatygę, wszystkie, 
znajdujące się w teczce dokumenty proszę 
zwrócić ha nazwisko: 'Zygmunt Przemyfskl, 
starosta powiatowy. W Oleśnicy.

■’ - ’ ('H67)
Wszelki Sprzęt Pożarniczy 

dostarcza:
Centrala Sprzęto Pożarniczego 1
Wrocław, ul, Pułaskiego Nr 81

U t M t d - , 
/u e ty fH u fe

OGŁASZAJCIE SIĘ 
W

„NAPRZODZIE DOLNOŚLĄSKIM"!

Karmelki Herbatniki Praliny 
Pierniki Pom adki  Wafle

W s z y s tk ie  g a tu n k i  b e z  o g ra n ic z e ń

Centrala Sprzedaży

Warszawa-Praga, ul. Zamoyskiego nr 28

Oddział we WROCŁAWIU, ul. LELEWELA nr 2

M i a W a  SztuezneDO ledwabio Hr 3
we Wrocławiu-Kowale

o g ł a s z a

Przetarg nieograniczony
na wykonanie-remontu 3-ch kotłów na pył w ęglow y, pow. ogrz. 250: m \  
ciśnienie 25 atm/nadciśnienia z uwzględnieniem następujących robót:
; . 1) Przegląd szczegółow y kotłów,

2) Oczyszczenie rur i  w alczaków z kamienia, ,
1 3) Oczyszczenie przelotów,

4) Wymiana rur na przegrzewa czach,
5) Wymiana rur ekranowych,
6) Naprawa Wentylatorów w yciągow ych kominowych,
7) Naprawa zasuw ciągowych, •
8) Zabudowanie nowych dysż do dmuchów, ,
9) Remont 3 podajników pyłow ych,

IB) Poprawki w  obmurzu z ewentualną wymianą sklepień,
11) W ymiana przewodów zasilających,;
12) Wymiana przewodów odwadniających,
13) Wymiana przewodów odmulania, ' *
14) Remont armatury kotłowej z doszlifowaniem zaworów i w y -'  

miana części zużytych,
15) Pospawanie kołnierzy na przewodach wysokoprężnych,
16) Drobne poprawki w ynikłe z przeglądu kotłów, których naraziei 

stwierdzić nie można.
Przetarg odbędzie, s ię  dnia ?9 imaja o  godz. 11-tej w  Biurze Za­

opatrzenia i Zbytu Państwowej Fabryki Sztucznego Jedwabiu Nr 3 w e' 
Wrocławiu-Kowale (dojazd tramwajem nr 11).

Oferty należy w nosić w dwóch żalakjbwańych kopertach, zaopa­
trzonych w  napis: „Oferta na remont 3-ćh kotłów", bezpośrednio do> 
Biura Zaopatrzenia i Zbytu przy Państwowej Fabryce Sztucznego Jed­
wabiu Nr 3 w e Wrocławiu-Kowale, lub przesłać pocztą pod adresem  
fabryki.

Do oferty należy dołączyć dowód wpłacenia wadium 2 proc. sumy  
ofertowej w  Narodowym Banku Polskim na rachunek żyrowy lub 
w Banku Gospodarstwa Krajowego na rachunek czekowy nr 8.

Podkłady przetargowe i informacje można otrzymać codziennie w  
godzinach urzędowych (8-*-16) w  Biurze Zaopatrzenia i Zbytu Pań­
stwowej Fabryki Sztucznego Jedwabiu Nr 3 w e Wrocławiu.

Oferty Obowiązują oferentów do' dnia 29. 6. 1947 r.
.Dyrekcja zastrzega sobie prawo swobodnego wyboru oferentów  

wzgl. prawo unieważnienia przetargu. / '  . (1559)

KO M U N I K A T
Rejonowej Centrali Aprowizacyjnej woj. wrocławskiego 

we Wrocławiu
W dniu 22 maja .br. (czwartek) o godz. 10-tej przed południem, odbędzie się Kon­

ferencja Aprowizacyjno - Spółdzielcza przedstawicieli Zakładów Pracy, korxvstaiacycb 
z ustug R. c. A., w lokalach R. C. A,: i r r

Wrocławiu, ul. Włodkowica 11/13 dla powiatów. Brzeg,-Góra Leg­
nica, Lubłn, Milicz, Namysłów, Oława, Oleśnica, Stizelbi, Środa, Trzebnica. 
Wrocław (miasto i powiat), Wołów.

j  2. w Jeleniej Górze, ul. Kilińskiego 10, dla powiatów( Bolesławiec, Jawor, Jelenia 
Góra, Kamteniogóra, Lubań, Lwówek, Złotoria, Zgorzelec.

3. w Dzierżoniowie, ul. Kilińskiego, 31, dla powiatów^ Bystrzyca, Dzierżoniów. 
'  Kłodzko, Świdnica, Wałbrzych, Ząbkowice,
4. w Żarach, ul. Zegańska 2 dla powiatów) Głogów, Kożuchów, Szprotawa, Żary, 

Żegań.
N a Konferencję wzywamy dć obowiązkowego przybycia Ob. Ob. 1) Przedstawicie- 

la Dyrekcji Zakładu Pracy, 2) Rady Załogowej, 3) aprowizatora fabrycznego, 4) kierow­
nika Spółdzielni fabrycznej, oraz zapraszamy Ob. Ob. Delegatów Powiatowych t Miej- 
sktch Związków Zawodowych, Powiatowych I Miejskich Komitetów PPR i PPS i Kie­
rowników Powiatowych i Miejskich Referatów Aporwizacji i Handlu.
Wrocław, dnia ie maja 1947 r. DYREKCJA

(1554)

S .  K .  T .
WARSZTATY NAPRAWCZE SAMOCHODÓW

Wrocław, Powstańców Górnośląskich 22.

Z a t r u d n ią  n a ty c h m ia s t  n a  b a r d z o  d p b ry e h  w a r u n k a c h

s a m o d z i e l n y c h  m o n t e r ó w  
b l a c h a r z y  k a r o s e r y j n y c h  
s p a w a c z a 1573

Kedaąiur mgr bromaiaw Winnicki
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Ważne telefony: kbmendń miejską MQ .134, 
' straż pożarna 4, pogotowie PCK 58.

MAMY WŁASNA FABRYKĘ CHEMIKALII 
Dyrekcja Przemysłu Miejscowego urucho­

miła na terenie Wrocławia^fabryk^ chemikalii, 
która miesiąc temu została przejęta w stanie 
dużej dewastacji, ż częścią maszyn i urządzeń 
wywieziona przez Niemców. '*

Obecnie fabryka została oddana do użytku 
i  produkuje lakiery, kit oraiz wszelkiego *ró- 
dzaju farby.

ZNOWU OFIARA CYBUCHU MINY 
’ ] '  . 16 bm. w parku koło .portu Popowice naje­

chał na minę wóz zaprzężony w jednego ko­
nia. Nastąpiła eksplozja, wskutek której po­
niósł śmierć na miejscu ob. Michał Fadyk, 
zam. przy ul. Hutniczej 20 in 1. Podczas wy* 
bucłiu został także ciężko ranny koń, którego 
dostrzelono.
v ZNALEZIONO ZWŁOKI SAMOBÓJCY 

Dnia 14 bm. znaleziono nad rzeką, na od­
cinku Sępolno — Stara Odra, tfwloki mężczyz­
ny w wieku ok. lat. 60. Podczas rewizji nie 
znaleziono żadnych dokumentów, na ciele zaś 
nie stwierdzono żadnych obrażeń. Zachodzi 
przypuszczenie, iż jest to ofiara zamachu sa  ̂
.mobójczego. Zwłoki odwieziono de prosekto­
rium.

UTONĘLI DWAJ MŁODZIEŃCY 
, Dnia .16 bm. utonął podczas kąpieli w Odrze 

. na Sępolnie 16-letnd Henryk Strzelbicki; Mimo 
poszukiwań ciała dotychczas nie wydobyto.

★
Również podczas kąpieli . utonął .194etni 

Władysław Łęczyński, który kąpkł się w sta­
wię przy Zakładach Cegielnianych w Źerdni- 
kach. Zwłok dotychczas nie odnaleziono.

Obydwaj chłopcy utonęli z powodu słabej 
Umiejętnośęi pływania-

Gzy Chłodnia Miejska jest przedsiębiorstwem prywatnym
Dyrektor udzieli ciekawym odpowiedzi

Wrocławska "Chłodnia -Miejska . je s t  
siedliskiem starych, jaśniepańskich metod 
pracy, k tó re  zrażają i oburzają robotnika. 
W skutek niewłaściwego nastawienia; ’dy~ 
rektotą Chłodnij dotychczas ,nie zdołała 
wytworzyć się w  tyra zaklądżie przemy­
słowym atmosfera, potrzebna do twórczej 
pracy, dostosowanej przy tym  do naszego 
systemu gospodarczego. W- obecnych wa­
runkach miernikiem dobrze prowadzone­
go przedsiębiorstwa jest —. na równi i  
wynikami produkcyjnymi odpowiednie 
postawienie spraw,” związanych z sytu­
acją życiową zespołu fabrycznego,- współ­
praca .Rady Zakładowej z dyrekcją, auto­
ry tet kierownika, Oparty pa zaufaniu ik>-. 
botnika, jednśkowe traktowanie wszyst­
kich, niezależnie od zajmowanego stano­
wiska. Postulaty te, będące niezwykle 
cennym osiągnięciem polskiej klasy ro­
botniczej, coraz; właściwiej realizują ślę 
w  naszych zakładana .wytwórczych j. in­
stytucjach. Tam, gdzie'ktoś chciałby rze­
czy skierować na.drogę fałszywą, czujmy 
robotnik alarmuje.

KŁOPOTY BADY ZAKŁADOWEJ 
Jak  informują n a s  przewodniczący _-i 

członek Rady; Zakładowej Chłodał ; 
m e j ;  tow. tow. Wąsik i Pluta, Rada za­
stanawia się długo, jaki wybrać spoąpb, 
aby dyrektor -.Słaboszewicż ^ reszcie  za­
łatw iał sprawy, z którym i Rada- Zakłado­
wa do niego się zwracała. najdrobniej­
szych riawet rzeczach dyrektor.. nie chęe, 
Czy też" nie potrafi zdobyć się na decyzję. 
Utarło się przekonanie, że dyrektor nigdy 
niczego nie załatwi, bo „obiecuję tylko, 
a potem zapomina". Ostatnio członkowie 
Rady Zakładowej wzięli się na sposób za­
łatwiania swoich petycji na piśmie. Czy 
t o :jest jednak normalne? Gzy robotnik 
ma tczas bawić się w korespondencję, gdy 
sprąw jest dużo i  trzeba rozstrzygać je 
z miejsca?

DYREKTORSKIE WYJAZDY 
Powszechną tiyiragę robtników zwróciło 

ciągłe ‘ przebywanie dyrektora poza .fa­
bryką; Częste wyjazdy dla załatwiania 
spraw (rzecz jasna służbowym samocho-

Zuchwały napad rabunkowy w biały dzień
„Pacjenci" obrabowali doszczętnie lekarza

Przed kilkoma dniami nieznani sprawcy 
dokonali w biały dzień napadu Rabunkowe­
go w okolicy dworca Nadodrze. Ofiarą na­
padu stał się lekarz, dr Prokoclmer, za­
mieszkały przy ul. Bolesława Chrobrego 
28, gdzie mieści się także jego gabinet le­
karski. »

Szczegóły napadu są następujące: dnia 
14 bnu, około godz. 18, do poczekalni leka­
rza weszło dwóch osobników. Oczekiwali 
oni wraz z innymi pacjentami rzekomo swej 
kolejki na wizytę. Po upływie około pół 
godziny w poczekalni pożostało 3 osoby — 
owych 2 rzekomych chorych 1 jeszcze je-

Straż nocna we Wrocławiu

na służbie ' dziwne spótkaMę

den pacjent. W pewnej chwili lekarz popro­
si! do gabinetu ]e‘dnego z owych osobników. 
Teij począł się uskarżać, że nie znosi prze-! 
ciągów, ppdszedł do otwartego okna i zam­
knął je. Ody sie 'odwrócił od okna', przera­
żony lekarz ujrzał w ręku „pacjenta" pi­
stolet.

Bandyta zwrócił śię do lekarza, żądając 
wydania brylantów, które jakoby dr Pro- 
kocimer miał przywieźć przed kilkoma 
dniami ż Oleśnicy. Lekarz- począł sie tłuma­
czyć, że żadnych brylantów nie posiada. 
Zdjął natomiast z reki zegarek i wręczył gó 
napastnikowi wraź z tysiącem złotych, któ­
re posiadał przy sobie. Interesujący jest: 
fakt, że bandyta zabrał od lekarza 2 foto­
grafie. Następnie rabuś zabrał się do rewi­
dowania szafy, gdzie znalazł kasete, z któ­
rej zabrał 40 tys. zł.

Jego wspólnik, który pozostał w pocze­
kalni, w międzyczasie również nie próżno­
wał: przede wszystkim sterroryzował on 
pozostałego z nim pacjenta oraz służącą 
doktora, i zamknął ich w kuchni, poczym 
przystąpił także do ' „rewizji" mieszkania. 
Obydwaj bandyci, po zrabowaniu innych 
jeszcze rzeczy, opuścili mieszkanie, zamy­
kając je na klucz.

Przypadek Obciął, że w tym Czasią na­
deszła żona lekarza. Bandyci widocznie zo­
rientowali się, że jest ona domowniczką 
Opuszczonego przed chwilą przez nich 
mieszkania, gdyż ponownie otworzyli 
drZWi, i wciągnęli dO Wnętrza Prokocimero-' 
wą. Tam ją nastraszyli pistoletami I Zabra­
li jej torebką, w której było 25 tys. Zł. Na­
stępnie zbiegli w nieznanym kierunku.

Dochodzenie w sprawie zuchwałego na* 
padu w centrum miasta trwa. Za zbiegłymi, 
rozesłano fonogramy z dokładnymi ich ry­
sopisami, jak również ze szczegółowym o* 
piśem zrabowanych rzeczy. (wft

szczęśliwe' zakorff zenie’ «

mika slow o publiczności teatralnej
. Teatr — ,ta najfculturślniejśza rozryw­
ka społeczeństw — ciągłe jeszcze zostaje 
w  tyle za duchem czasu i nie rozumie 
potrzeb obecnego życia. ■ 
j Bo że sztuka jest dobra, ze gra aktorów 
znakomita, nawet że są zniżki dla, świata

Rośnie zainteresowanie
II Woj. Zjazdem Tow. 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej

25 maja odbędzie się n  doroczny .woje­
wódzki Zjazd Towarzystwa Przyjaźni Pol- 
skorRadzieckiej, którego zebranie organi­
zacyjną odbyło się przy współudziale licz­
nych przedstawicieli całego społeczeń­
stwa, okazującego duże zainteresowanie 
sprawami Towarzystwa.

Wobec wciąż znacznie rosnącej liczby 
. Cżłońików, Zjazd musi stać się nowym eta­

pem pracy Towarzystwa, które .rozszerzy 
sw oje 'ram y do działalności bardziej ma­
sowej i powszechnej.

Zebranie organizacyjne zajęło się szczeń 
' gółowbnp przygotowaniem prlągrańtWZjar- 

du, celem połączenia • manifestacyjnego 
charakteru Zjazdu z pracami i referatami 
rzeczowymi.

:Ż okręgu województwa na. zjazd przy- 
; jedzie 300 o r a ln y c h  delegatów poszcze­

gólnych kół. .Zjazd rozpocznie , o godz,' 9 
złożenie hołdu poległym na cmentarzu ra-4 
dzieckim. O godz. 10 na Rynku nastąpi 

- zawiązanie poehodu członków i sympaty­
ków Towarzystwa. Pochód uda się do-tea­
tru , gdźje rozpoczną się obrady. Referat 

' zasadniczy wygłosi delegat Zarządu Głów­
nego z Warszawy. Po obiedzie i  przerwie 
o  godz. 18 w  Hali Stulecia bezpłatnie wy- 

. stąpi Zespół Wojsk Marszałka Rokossow­
skiego, który niewątpliwie ściągnie tłumy 
publiczności.

Do Komitetu Organizacyjnego Zjazdu 
wybrani zostali: ob. Królikowska, mgr 
Kofta, wicepreż. Dymek, ob. Stolarski j  
ob. Orcboń.

dem) stają się w  końcu m e^ozuroiałe dla 
pracowników Chłódni. Oczywiście,' zaw­
sze znaleźć: da s ię , powdód,* dla którego 
dyrektora w, fabryce nie bjd&. Czy każdy 
jednak z nich jest uzasadniony, m uszą,to 
zbadać kompetentne czynniki. Robotnicy 
-pamiętają dobrże dyrektywy M inister­
stwa Przemysłu o ograniczaniu wyjazdów 
służbowych do wypadków niezbędnych i 
wydaje im się, że w  ich zakładzie prądy 
dzieje się wręcz odwrotnie.

SEKRETARSKIE GODZINY NAD­
LICZBOWE I INNE „KWIATKI" '

Drugą rzeczą,'- która robotników obu­
rza, to  pensja sekretarki, ’ob. Matyldy 
Czechowskiej, pozostająćej w  bardzo bli­
skich stosunkach z państwem dyrektor- 
stwem. Robotnik Chłodni zarabia' prze­
ciętnie : 5.00(P-7;000 zł miesięcznie. Pani 
Czechowska, Wedhig etatu pobiera, około 
zł 4.000, a  faktycznie aż 17:000 zŁ Skąd 
się bierze- ta  rozpiętość- między płacą ofi­
cjalną a niedfiCjalrią?5 
, W. czasie;godzin urzędowania pąni se­

kretarka załatwia sprawy na, mieście,- co 
trw a 5—6 godzin. Swoją pracę biurową1 
wypełnia' Wieczorami, korzystając z tego, 
że - mie&zka na terenie fabrycznym. Te to 
godziny- nadliczbowe zwiększają jej pen­
sję ptaw ie 3-krotnie w porównaniuiz ćięż- 
ko pracującym ■ robtnikiem fizycznym. •

Ten -stan - rzeczy budzi słuszny gniew.
Gniewa również robotników, że pani 

dyrektórowa lubi posługiwać się -nimi jak  
parobkami; że z ciekawości od czasu do 
czasu przeprowadza lustracje ich miesz­
kań, że gdy 1-go m aja robotnicy brali- 
udżiał w defiladzie — nie było z nimi dy­
rektora (któremu : właśnie w  tym dniu 
najwygodniej było pojechać ńa Targi Po­
znańskie), że dzują w  nim wreszcie osobę 
niezwiązaną.ż. ich interesami. : ■

Chłodnia Miejska położona jest na 
skraju miasta, trochę na bealudzju, ma 
5& ha majątku, 'samochód, osobowy dcl 
dyspozyćji dyrektora i państwu Słabu- 
szewiczom wydaje się  niem alr że Chłod­
nią jest jeb właśny$iv Jólwarfciem,, Dyrek­
tor, czuje, się na- swoim stanowisku dość 
mocno. Szwagier jego jest dyrektorein 
Zjednoczenia Chłodniczego. Oto rozwią­
zanie całej zagadki.

Robotnik Polski Ludowej domaga się 
kontroli tych stosuneczków, które mocno 
zalatują „starą tradycją": trąchę jaśnie- 
państwem, a trochę fdbrykanckimi prak-. 
tykami.

Dancing
Automobilklubu

W czwartek, 22 bm .og.l9A utom obilklub 
wrocławski urządza podwieczorek towa­
rzyski; w lokalu' restauracji „Klubowej", 
urozmaicony występami artystycznymi ta­
kich sih jak  'Kurńakowicz, Dziedusżycki 
i świątęk-Dzieduszycka w  swoim najnow­
szym repertuarze, ' " '

Wstęp za zaproszeniami. Dochód, prze­
znaczony całkowicie na odbudową własne­
go lokalu Automobilklubu. Stoliki można 
: zańi awiać wcześniej w sekretariacie Auto­
mobilklubu, Urząd Wojewódzki, II  p., 
między godz. 10 a 20.

Pracownicy PNZ w pracy społecznej

pracy — to  jeszcze Wszystko mąło. Gdzież 
je s t bowiem żłóbek dla dzieci?

-r- Żłóbek dla/ dzieci?.!! — zapytają dy­
rektorzy teatrów. ' ' .

A  tak, żłóbek — dla wygody tych 
wszystkich rodziców,-'którzy f B k  kultu­
ralnie, a. nie mając: z kim  zostawić; dziec­
ka w domu,! zabierają' je  ze sobą do te­
atru. • m j j.J l  ; f ■ s ■ :•/. . . - *:

je s t ' garderoba (przeważnie , pusta,; bo 
przecież płasZęz czy fkapelusz ną Widowni 
nie wrzeszczy), natomiast nie ma tżłóbk-a, 
w  którym  możhą by było przed wejściem 
na salę złożyć) swoje potomstWo i m ieć! 
samem u możność (nie mówiąc o -reszcie 
publiczności) spokojnego oglądania sztu-, 
ki ęży! słucjiapia , . ..
. 'Teatr jednak nie chce' zrozumieć* tej . po­

trzeby, w  rezultacie ćzegp ńąsi milu­
sińscy s tarąją  się jjĘse&ryyezeć ’ prim a-; 
donnę, lub zagłuszyć prelegenta, pozą 
tym  boją się ciemności, t chcą domu i 
często miewają inne zachcianki, komuni­
kując to całej sali głośnym płaczem. 
Gdyby natomiast m ożna'je było na dwie 
godziny pozostawić W żłóbku teatralnym, 
to dziecko miałoby opiekę, odpowiednią 
dla siebie zabawę, dostałoby na kolację, 
powiedzmy, kakao. Wtedy dopiero można 
było , by powiedzieć, że teatr dba oi pu - 
bliczność. ( .

Albo szkoły wychowania teatralnego?
Smutne doświadczenie dyktuje kioniecŻ!!- 

ność ićh założenia.* Zapobiegną, one naj- 
weselszym śmiechom W najbardziej tra ­
gicznym momencie • dramatu, natomiast 
nauczą śmiać się- tam, gdzie jest humo­
rystyczna pointa. .' Jednym  słowem, szko­
ły takie winny uczyć Judzi p atrzeć 'i ro­
zumieć' Sztukę, Wiftny Wyrabiać teatral­
nie, Poza tym  głosić, żê  kto. ęhęe się Wy­
spać, niekoniecznie musi robić to na spek­
taklach, a  podwieczorków z kiełbasą i 
ogórkiem nie ja d a  się wyłącznie w  te­
atrze.

Jak  więc widzjimy, dużo jeszćze do zro­
bienia m ają przed sobą nasze teatry  — 
tak dla dzieci, jak  i  dla starszych.

, W. B.

W dniu 13 bm. zostało utworzone KołoPóI- 
skiej Partii Socjalistycznej. przy Zarządzie O- 
kręgowym i Parku Samochodowym Państwo­
wych , Nieruchomości Ziemskich we Wrocła­
wiu, z siedzibą we Wrocławiu, przy ul. Ofiar 
Oświęcimskich 41, II  piętro, pokój ;nr ; 5. W 
tymże dniu, o godiz. 15 m. 30, odbyło się zc- 
branie wszystkich .członków- Koła, w-: liczbie 
16-tu, -oraz kilkunastu, sympatyków i osób'beż* 
partyjnych, na' którym' to zebraniu .wybrano 
tymczasowy zarząd koła.

. Na terenie Żarz. Okr. Pańsfw. Nieruchomo* 
ści Ziemskich został także utworzony Pod­
oddział Związku Zawodowego Robotników i 
Pracowników Rolnych z zasięgiem na wszyst­
kie majątki państwowe na terenie podlegają­
cym Zarządowi Okręgowemu PNZ we Wrocła­
wiu (15 powiatów).

Pododdział ZZR i PR: w miejscu liczy obec­
nie 500 członków z możliwościami rozwoju 
w  przyszjości do kilkunastu 'tysięcy członków.

Koło: PPS przy - PNZ powstało dzięki stara­
niom i  pracy werbunkowo * organizacyjnej 
tów. Stefana Śnitka i tow.‘ Zygmunta Pocbyl- 
skiego; którzy również przyczynili się w wieł- 
kim stopniu do prać werbunkowo - órgańiza- 
cyjnycb Pododdziału Zw. ^Zaw. Rob. i Prac. 
Rołn. przy ZOPNZ we. Wrocławiu.

Na Odbudowę Warszawy
’ Zł-. 500, pobrane tytułem mandatów. karnych, 
przez Kierownictwo Oddziału Stacji Pomp i 
Filtrów 'Zakładów Wodociągowych m. Wroeła--

Kino S L Ą  S K

Od jutra 22 Y  wyświetla po raz 1-szy 
w Polsce REWELACYJNY tilm produkcji 

amerykańskiej

Historia jednego fraka
świetna obsada: Charles BOYER Rita 

HAYW ORTH, Ginger ROGERS 
Charles LAUGHTON i inni

..Jst... mszt nadstawie udta..

Językowe
— Znajomość języiha, ntnja droga, paltu) 

nie na samym „wykuciu" kilkuset słówek j i  
paru reguł gramatycznych, lecz również nt 
znajomości wielu zwrotów obiegowych, róii 
nych popularnych określeń i  powiedzeń 
przekonywałam moją znajomą, uroczą, poryję l 
neczkę, pragnącą poznać arkanu języka paki 
skiego.
\ *— Allons! Etudions-nous! — Paryianecjg 
ka objawiała szczerą ochotę do nauki.
.■— Proszę więc powtarzac za mną: „momyj 

dziś zachwycającą pogodę", „cóż za upojna 
melodia!", „to jest zwykły konow af, „sfeociy. 1 
brózda", ależ to  Herod-baba!", ,,sym/oniil 
barw ,i zapachów", 1 „niezapomniana chwila" 
„ód „a" do ,j!et"".

Moja paryianeczka, z podziwu godną cier­
pliwością, wyuczyła się Coś:z pięćdziesiąt tęga 
rodzaju powiedzeń.

Przed k ilku  dniami otrzymałyśmy zapraszał 
nie : w  goście. Poszłyśmy. Zastałyśmy licną J 
zgromadzenie towarzyskie. /

■■— Będę mówić po polsku — ośtniadcsyki 
Francuzka — przecież się nauczyłam. ..

/  mówiła. Budziła ogólny zachwyt i  podziw 1 
którego cząstka przypadła i  mnie, jako genui 1 
nej nauczycielce. •

Zachęcona powodzeniem, Francuzka Jrzumj 
ła- się" na owe popularne zwróty, których tek 
wiele „wkuła" na pamięć. - 
£ Poważnemu, ogólnie cenionemu doktorogiM 
’powiedziała:

— Wiem, pan jest taki zwykły konowal.
A gnącemu się przed nią w  ukłonie genie! ,1 

man‘owi, przedstawiającemu się „inżynier ł |  
jestem", wlot odpowiedziała: 
t  — Aha, skoczybrózda.
". N ie widząc moich rozpaczliwych znaków, J ]  
pragnąć powiedzieć komplement pani domu,] 
-osobie nieztćykle żywej i  energicznej, z nai-ij 
czarowniejszym uśmiechem oświadczyła: ' ' 9

—- Pani jest prawdziwa Herod-baba, '  ś
Qdy nieuważna służąca wylała je j sąsiader] 

na jedwabną sulenię sos śledziowy, nisza roj.1 
koszna paryianeczka oświadczyła zgnębionem 
osobie:

— To jest symfóma barw i  zapachów.'
Nagle osesek gospodarzy rozpoczął w sąsiejl

nim pokoju taki wrzask, że po prostu bęben, 
ki pękały. A wtedy moja uzdolniona uczeń* \ 
nica z całą powagą stwierdziła: ,

— Cóż za upojna melodia!
Mimo tó powodzenie miała wprost naizmy i  

czajne. Niezrażony otrzymanym epitetem j 
czybróztfy", inżynier X, formalnie okupitmś i 
ją w tańcu,

W. pewnej chwili usłyszałam jak się giońtyl 
umawiali na spotkanie. \

Chcąc podziękować za przychylnąi. odpo. 1 
wiedź, inżynier X . zapytał szarmancko^

— Czy mogę ucałować pani: rączkę?
A na to moja ̂ uczennica:

Całować? Proszę. Proszę m nie 'calami ■ 
od  „a" do „zet". HAL .

GDZIE łpęft&lmy.
WIECZÓR?

CZWARTEK LITERACKI
W czwartćk bm. o godz. 17 odbędzi&f 

w lokalu włąsjiyp przy Placu Biskuj 
Nankiera nr 7 II p. 54 Czwartek Literaci 
Kola Miłośników Literatury i Języka Po 
skiego, na którym próf. dr Zygmunt Cze: 
ny wygłosi ódczyt pt. „Paul Valery jak 
poeta".

Wstęp wolny; Goście mile widziani.
TEATRY
PAŃSTWOWY TEATR 

Środa, 21 btn. godz, 19 — „Sen nocy k 
m e j.

TEATR „LALKI I  AKTORA" • 
Środa, ż t  bm. godz. 19.30 t-i rewia „jt 

zakwitły saksofony".

KINA
„ŚLĄSK" (Ogrodowa 67) — feolorotfy fi: 

ameryk. .Królewna Śnieżka^.
j VARS2?AWA (Fredry 17) — film aasfl’ 

„Młodość Thomasa Edissona". 
l . „ODRA“' (Kołłątaja) —  film radz; „Bbl 
kieł", 9!

.... ,KOLONIA" (Żeromskiego jo) —- .film ani 
„Nasz okręt".

„PIONIER" (Stalina 74) — . film radzłec! 
„Młodość, poety".

(Kościuszki 177) — film frań* 
„Skarb rodziny Goupi". ■ v . :

„FAMA" (Psie' Pole) — film radź.' „K« 
miłości".

ŚRODA, i i  MAJA
S-57 Sygnał; «.oj Dziennik; 6.20 G r n r f ł i  

ka; 6,jo  Muzyka; 6.57 Aud. na „Dziej dobiy
7.02 Muzyka; 7.15 Wiadomości; 7,35 Pr0S i i l  
YAO Muzyka; 0.36 Informacje
8.40 Skrzynka PCK; 8.50 Audycja M,
9.10— 14:00 Przerwa; 14.00 Kronika 
wia; 14.05 Płyty i komunikaty; 
reki.; 14.30 Koncert życzeń; i j .oo PogadanKM 
15-15 Pieśni kompozytorów* polskich; Ufl 
Grieg — Sonata <»p. 36; ió .oo Dziennik, 
Muzyka; 16,55 „Rzemiosło dawniej i ®“8 |  
ią io  „Przy głośniku"; 1^.15 Skrzyp* , 
nzczna; 17.20 Koncert; 17.50 Poezje; ijjgi 
„Mozaika wiosenna"; 18.30 Ńauls# 
niku; 18.55 Chór szkolny; 19.10 Z 
świata pracy; 19:15 Aud. „Z wiosennym 
1*35 ■ „Święto Spawaczy Pa-Pa-Wag-u 
P ł^ty i b q n o ik t ty ;  '■ ffi.fjk;,
20.02 Dziennik; -20.20 Aktualia; 
chopinowska w wyk. Z.:Rąbcewiczewe}!^.| 
„Nowe książki"; 21.15 Koncert; 21.45 
Uniwersytet Ludowy; 22.00 „Popioły i J - ' I 
Koncert taneczny; 23.00. Qst. wiaa., 
Program; z y jo  Koncert; 23.55 Wiaol z 
chwili i sygnał,

pościg i śmietniki

Dziś; Tymoteusza.
Jutro: j  Heleny i Julii.
Dyżury aptek:, ul. Witosa 47, 
ul. Kurzy Targ 4, ul. Trau­
gutta 57, ul. Piastowska 36.

m  m d


